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Człowiek zamieszka
na Księżycu?

(Od stałego korespondenta AR w Moskwie)

Po raz pierwszy dwie radzieckie stacje badawcze ślą jed­
nocześnie wieści z Księżyca na Ziemię. Dowiedzieliśmy 
się właśnie, że program naukowy nadaje nie tylko „Łu- 
na-13“, która osiadła na Oceanie Burz, ale również „Łuna-12“, 

krążąca po orbicie wokóI Srebrnego Globu.

PROLETARIUSZE WSZYSTKICH KRAJÓW ŁĄCZCIE SIĘ!

ORGAN KW POLSKIH ZJEDNOCZONEJ PARTU ROBOTNICZEJ

Spotkanie noworsc:!ii<;
:j KC P7.PR

WARSZAWA (PAP)
29 bm. odbyło się w Komitecie 

Centralnym PZPR spotkanie z 
udziałem członków Biura Politycz­
nego i Sekretariatu KC, pierw­
szych sekretarzy komitetów woje­
wódzkich partii, kierowników wy­
działów Komitetu Centralnego, re­
daktorów naczelnych centralnych 
pism partyjnych i przewodniczą­
cych niektórych organizacji snołecz- 
nych.

Na 'potkaniu T sekretarz KC 
PZPR Władysław Gomułka dokonał 
oceny ogólnej sytuacji gospodarczej 
w kraju w roku bieżącym i omówił 
najważniejsze zadania w pracy par­
tyjnej w 1967 r. Następnie rozwi­
nęła się dyskusja na temat proble­
mów przedstawionych przez I se­
kretarza KC.

Władysław Gomułkr złożył ze­
branym najlepsze życzenia z okazji 
zbliżającego się Nowego Roku.

Potok informacji z naturalne 
feo satelity Ziemi pobudził wie­
lu uczonych do interesujących 
wystąpień na łamach prasy. 
Chociaż największe zaintereso­
wanie budzi strona geologicz­
na ostatniego radzieckiego eks­
perymentu — sondowanie grun 
tu Księżyca — zabrał gł<® 
temat Srebrnego Glot u ró-r- 
nież znany biolog, człon-k A :a 
demii Nauk ZSRR prof. Ale­
ksander Oparin, autor utnawa 
nej obecnie powszechnie hipote 
zy o powstaniu życia na Ziemi 
w drodze przeistaczania się i 
ro-zwo’u materii.

Prof. Oparin twierdzi. 1 
człowiek będzi« mógł dostoso­
wać się do życia na Księżycu, 
mimo iż brak tu atmosfery' i 
wody, bombardują go p’omi' - 
nie kosmiczne or u występują 
gwałtowne skoki temperatury.

Oczywiście człowiek bedzie 
musi: stworzyć na Srebrnym 
Globie sztuczne warunki, po­
dobne do tych, w jakich żyje 
na Ziemi. Prof Oparin nie wy 
klucza jednak, że na Księżycu 
pierwsi selenonauoi natrafią 
ną gotowe formy życia orgt- 
nicznego. Jego zdaniem baau- 
fDOKONCZENIE NA STR. 2)

Dwie «gwiazdy 
„supernowe**

i nowa kometa

lewe acjne
odkrycie

Bc!£kieac astr nomo
WARSZAWA (PAP'

Grudmową prasę na całym iwie 
Cie obiegły sensacyjne doniesitma 
o rewelacyjnym odkryciu młode 
go polskiego astronoma z War­
szawy: doc. dr Konrad Rudnicki 
z Kated-y stronomii Uniwersy­
tetu Warszawskiego odlcrvi dw'e 
gwiazdy ..supernowe" i nową ko­
metę.

Ponieważ ‘ owiec przebywa 
obecnie w największym na ie 
ci obserwatorium „stronomlcz- 
nytn Mount Palomar USA). z 
próśb? o wyjaśnienie i sko.nento- 
wanie tego odkrycia zwrócił się 
PAP do wybitnego astronoma kie 
rownłka katedry Astronomii UW 
— *pr.,t. dr Wlodzimit ia zona*.

— Do tej pory - mówi „rof. 
Zonn - nie W'ad -mo dókładnie 
czym a te osobliwe gwiazdy 
które gwałtownie aA'l^kszaja kil - 
k3Se*kr<*Hie swą l*sno,ć nagle 
rozbłyskują 1 w ciągu leilk i mie- 
s ccy wysyłają w przestrzeń kos­
miczna więcej energii ż wyprn- 
mleniowuje Jej cała galaktvi 
..Supernowa" świeci m'lipn f ’ 
jaśniej niż prz cięlnj gwiazda 
Wie’u astronomów )es! wlania 
wiośnie „supernowe“ są źrć tem 
promicniowäma kosmicznego.

Dr> tej pory odkryto żale vle 
tlwa.Br.ieścia parę tak,ch gwiazd, 
w tym tylko 3 w naszej galak­
tyce.'
' Natomiast jeśli chodzi o now, 
kornete — kończy prof- Zonn — 
odkryta w naszyn siadzie sł >- 
neczňym, to w światowych kata­
logach astronomicznych
n. znaki®' i „1969 e ■ ř’®1ZW®",a 
ona została nazwiskiem lej Œ Pru­
skiego odkrywcy .laz oa 9 iat 
kometa t; staj« się widoczna z 
Ziemi — przy odnowiedn m po­
łożeniu jej względem naszej pia- 
nety i Słońca

[o Jw oczekuj 
wizyty Kosygina

LONDYN (PAP)
Ambasador ZSRR w W. Bryta­

nii M. Smirnowski odbył w 
czwartek godzinną rozmowę z mi­
nistrem stanu w Foreign Office, 

mat 
iera

wiadomo, w. Brytanii w dniu 
6 lutego przyszłego roku.

Jak przewiduje agencja Reute­
ra, tematem rrzmow premierów 
ZSRR i w. Brytanii będą m. m. 
sprawa Wietnamu, układ o me- 
rozpowszechnianiu broni jądrowej, 
sprawa zakazu dokonywania pod­
ziemnych prób nuklearnych, pro­
blem stosunków Wschód — Za’ 
chód oraz zagadnienia rozwoju 
radziecko - brytyjskich stosun­
ków handlowych, jak również 
kontaktów kulturalnych.

lordem Chat rontem na
przygotowań do wizyty prem 
Kosvgina. Przewodniczący R

Po nieudanej próbie 
zamachu stanu

Aresztowania 
w Sudanie

PARYŻ (ÜAP) 
AFP powołując się na źródła 

poinformowane, pisze, że po wy­
kryciu próby za.nu chu stanu w 
Sudanie. władze bezpieczeństwa 
aresztował" około 4(H] oficerów i 
cywilów. Prer er Sudanu, Sad- 
dik El-Mahdi oświadczył w zgro 
madzeni Konstytucyjnym, że 
„i [d całkowicie opanował sy­
tuację". p-emier "twierdził, że 
próba zamachu stanu została w 
pełni udaremniona prze? siły 
bezpieczeństwa. Zi powiedział on, 
że policja aresztuje i orzesłu- 
cłia wszystkie osoby, które mó­
gł byc wr. eszane w nieudany 
przewrót.

Odbyło się nadzwyczajne posie­
dzenie rządu sudańskiego, na 
którym omawiano sytuaiję w 
kraju. Nieudany zamach był szó 
Btym z kolei w historii Sudanu. 

Według ostatnich doniesień, w 
stolicy kraju, Chartumie, panuje 
spokfrj- Władze nie podjęły żad­
nych szczególnych kroków w ce­
lu zwiększenia bezpieczeństwa.

Oświadczenje min. Lunsa w parlamencie: A-ów - ministrowie 11 resortówi w

Riił*
ti siçry «rtotewicróv

Szczyt przeładunków w porcie gdyńskim. Przy nabrzeżach przebywa ostatnio codziennie około 
50 jednostek. Z braku miejsca przy nabrzeżach, niektóre z nich cumowane są nawet burta w bur­
tę. Na zdjęciu: „Heweliusz“ przy burcie „Romera“, stojącego przy nabrzeżu fińskim. Ładuje się tu 
drobnicę przeznaczoną do Ameryki Północnej. CAF •— Uklejewski

Na skutek trwających już od sześciu dni obfitych opadów 
deszczu wylała brazylijska rzeka Tiete zalewając ulice leżą­
cego na jej brzegach Sao Paolo. Wielu mieszkańców straciło 
życie pod ruinami domów zniszczonych powodzią. Na zdję­
ciu: zalane ulice Sao Paolo, CAF — Telefoto

Hclar.dia l uznaniem i turystów

Minci pracowity rok W górachíiorwDiii fiucie kru.ujo ziíita

co przyniesie nom przyszły?
Postulaty wyborców

Janusz

w cenfrum uwagio
1 .v RAKIEWICZ:

(Informacja własna)

Minister przemyjlu ciężkie­
go — Janusz HRYNKIEWICZ:

przekazanie do eks-
wy tolejeni e
pociągu osobovzego
SZCZfiEiR-WlOCłGW

IflkoSć - sprawa zasadnicza
D-amatyczna noc w Chile San'on/irz

Hiasto Taltal ř ..« 1'kniarz
nowe słoikizror me z ziem i (DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

naszej floty

handlowe j Pomyślne wyriki Sr eg z deszczem

(Informacja własna)

Jak gospodarujemy?Suknrno or?zl
usląpienism

Puwoiny wypadek
samochodowy

n ulicach lodzi

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

bieżącym ro- 
w większym 
i urządzenia 
wyrobie tych

zała się również doskonale 
wych. Wysiano Jo różnych 
tośei 26 min zl.

w tyra celu szeregu dodatkowych i-zedsię- 
wzieć techniczno-organizacyjnych i ikono 
micznych. Dotyczy to tfery -zarówno samej 
produkcji, jak i planowania oraz zarządzania. 
Drugie — to konieczność podniesienia roli 
i skuteczności kontroli jakości, jako ostat­
niego sita, któr< powinno eliminować pro­
dukty złe względnie interweniować w przy­
padku pogorszenia się jakości. To ostatnie 
zagadnienie stało się przedmiotem niedawno 
podjętych uchwał rządowych.

w domach wczaso- 
w. kwaterach prywat

pracochłonności zdo-
również załogę do

P
 WARSZAWA (PAP)
roblem podniesienia jakości produk­
tów jest w dalczyra ciągu zagadnie- 

tm > podstawowym znaczeniu
Ostatnio podjęto nowe decyzje, doty­

czą ce głównie zaostrzę.»!« kontr« jakoisi. 
Pewne postępy, uzyskiwane w tej dziedzi­

nie nie nogą /.»dowalać Dely«ł»czasowa ®r- 
gMlizacja i techniką Kontroli — mimo doko­
nywanych systematycznie zmian — nie za- 
bezpicczaja jeszcze w pełni »odbiorców przed 
dopłj wem artykułów nieodpowiednich. Stąd 
wynikają dwa pilne zadania. Pierwsze — to 
zobiektywizowanie oceny jakości 1 podjęcie

kdhntreli «mow jakości i miar

1. Uruchomieni stalowni kon 
wertorowej w Hucie im Le­
nina, której załoga ma szcze­
gólnie dobre wyniki w pracy! 
dalej 
pioątacji hutv aluminium w 
Koninie, flotacji rud cynku w 
Trzebini oraz uruchomienie se, 
ryjnei produkcji traktorów o 
mocy 45 KM.

2. 1961 r. powinien przynieść 
widoczne rezultaty w zakresie 
organizacji przemyśli — poprą 
'•v:ainc rytmiczność produkcji 
oraz powodując dalszy wzroat 
wydajności pracy. 
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

brak części zamien-

popularnością cieszy 
do pięknych okolic 

Muszyny, Złockiego, Krzyżówek 
i Słotwin, Chwalą sobie bardzo 
pobyt w Krynicy również spor­
towcy z CSRS, NRD i Węgie-r.

WROCŁAW (PAP)
Pod znakiem ładnej pogody i 

dobrych warunków śniegowych 
przebiegają pierwsze zimowe wa­
kacje ponad 20 tys, wczasowi­
czów, turystów i młodzieży szkol 
nej przebywającej w Karkono­
szach. Wszystkie tutejsze obiekty 
FWP i PTTK oraz hotele tury­
styczne są zapełnione do ostat­
niego miejsca.

Oczywiście największy tłok pa 
nuje codziennie przy wyciągach 
krzesełkowych na Małą Kopę i 
na szczyt Szrenicy.

■ Po raz pierwszy w Karkono­
szach mogą obecnie narciarze 
uprawiać „białe szaleństwo” do 
późnych godzin nocnych, bowiem 
na rozległej Hall Szrenickiej w 
rejonie Szklarskiej Poręby zain­
stalowano oświetlenie.

1. Wprowadzenie do polskie­
go trampingu oceanicznego

Jak poda je PIHM — przewidy­
wane są lokalne większe prze­
jaśnienia, od zachodu wzrost 
zachmurzenia i opady śniegu z 
deszczem. Temperatura minimal­
na oď minus 5 st. na wschodzie 
do ok. zera na zachodzie: maksy­
malna odpowiednio od plus 2 do 
plus 7 st. Wiatry słabe 1 umiar­
kowane.

Brak danych pozwalających na zarysowanie pełnego 
bbrazu roku gospodarczego 1(J66 nie uniemożliwia 
Jednak wstępnej odpowiedzi ną żywotnie interesu­
jące nas wszystkich pytanie — jak gospoda­
rowaliśmy? GUS za kilka tygodni przedstawi 
nam liczby i wskaźniki z których dowdemy się jak 
wykonaliśmy ostatecznie plany roczne w tej czy 

innej gałęzi przemysłu Dziś już jednak możemy stwierdzić, 
źe procent wykonania planowych zadań staje się z każdym 
tokiem coraz hardziej niepełnym i często mylącym mierni­
kiem gospodarności

Funkcją przedsiębiorstw i zjednoczeń jest w istocie rzeczy 
nie realizowanie planów, a zaspokajanie społecznych 
potrzeb, racjonalne pomnażanie majątku narodowego. A więc 
— gospoda r o w a n i e- Planowanie temu celowi ma słu­
żyć. Dlatego też oceniając życie gospodarcze kraju i wyniki 
produkcyjnej działalności przemysłu nie zawsze fascynują 
uns ilościowe, procentowe wskaźniki, .lak zresztą zauważyli 
Czytelniev „TR” na finiszu roku I960 znacznie mniej uwagi 
niż dawniej poświęcaliśmy suchym wskaźnikom. Czyni­
liśmy to zresztą z pełną świadomością, zapowiadając po­
dobne spojrzenie na nasz przemysł w roku przyszłym.

Mamy prawo stwierdzić, źe zarówno w dziedzinie pro­
dukcji przemysłowej jak i w rolnictwie rok 1966 zapisał się 
dobrze. Przemysł podniósł swoją wytwórczość w porównaniu 
z 1965 r. o ponad 7 proc., co oznacza globalne wykonanie 
i przekroczenie planu. Najważniejsze w naszym wojewódz­
twie gałęzie przemysłu — górnictwo węglowe, rudne i me­
tali kolorowych, hutnictwo, budownictwo przemysłowe, prze­
mysł maszynowy — również swoje ogólne planowe zadania 
wykonały, niejednokrotnie z nadwyżką. Przemyśl wojewódz­
twa katowickiego uzyskał nadwyżkę produkcyjną wartości 
ponad 4 mld zł. Mieszkańcy naszego województwa w miiiio-

kraju. Około 25 proc, 
uległo zniszczeniu w 
Tocopilla i Copiago 

niiej.soovzoŚci Calma na 
kraju.

w Słubicach. Lekko ran- 
przewieziono do Rzepina, 

gdzie kolejowa służba zdrowia 
udzieliła Im piervzszej pomocy. 

Przyczyny katastrofy bada spe­
cjalna komisja.

KRAKOW (PAP)
Panująca w krakowskich uzdro 

wiskacł) piękna pogoda zimowa 
przy grubej pokrywie śnieżnej 
pozwala turystom i wczasowi­
czom na spędzanie całych dni 
na świeżym powietrzu.

W Szczawnicy oprócz turystów 
z całej Polski przebywają grupy 
gości zagranicznych z Węgier i 
NRD. Zajęte są nie tylko wszyst 
kie miejsca 
wych, ale i 
nych.

Olbrzymią 
się kuligi

Ł0D2 (PAP)
M bm. w centrum Łodzi wyda­

rzyła się poważna katastrofa sa­
mochodowa. Przy zbiegu ulic 
Kopernika i Łąkowej kierowca 
samochodu „Syrena“ Zygmunt Wit­
kowski wymusił pierwszeństwo 
przejazdu 1 spowodował zderze­
nie z karetką Pogotowia Ratunko­
wego, wiozącą krew dla ciężko 
chorego. W wyniku tej kraksy ka­
retka wpadła na chodnik zwala­
jąc znak dxx>gowy, któty zabił 
na miejscu przechodnia Stani­
sława Rach ole wskiego ('lat 1Ö). 
Drugi przechodzień Stefan Grzy­
bek (lat 29) został ciężko ranny.

Kierowca „Syreny“ Z. Witko­
wski został zatrzymany do dy­
spozycji prokuratora.

• 7 min zl. wartości ponadplanowej produkcji • Zamó­
wienia eksportowe i kooperacyjne — wykonane • Zysk 

wyższy o 25 proc.

Do lepszych niż w latach po­
przednich efektów ekonomicz­
nych przyczyniły sie nowe, eks­
perymentalnie wprowadzon« 
fermv zarządzania. Przedsiçbior 
stwo w rozliczeniu z planów j 
produkcji kieruje ;ię mierni­
kiem pracochłonności wyrobów 
a nie jak dotychczas ich war­
tością.

Te zmian v w zasadniczy x>- 
sób wpłynęły ir. in. na stosu­
nek do produkcji części zapaso­
wych, traktowai yeh dotychczas 
drugoplanowo. W 
ku wykorzystano 
stopniu maszyny 
techniczne przy 
części. Odbiorcy nie mieli naj­
mniejszych powodów do narze­
kania na 
nych.

Miernik 
pingował 
śmielszego wdrażania postępu 
technicznego.

Nowe formu zarządzani > przy 
czyniły sie również do stworze 
nia lepszej atmosfery w zakta 
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

cy na obszarze dotkniętym klę­
ską żywiołową zarejestrowano 
kilka dalszych wstrząsów pod­
ziemnych.

Trzęsienie ziemi najbardziej 
dolknsło 10 - tysięczne miasto 
Taltal Pierwsze wstrząsy »po­
wodowały, że ludzie w panice 
wybiegli na ulicę opuszczając 
zagrożone domy; więk. ość 
drewnianych domów a także 
wiele murowanych budynków 
zawaliło się w ciągu 2 m nut.

Trzęsienie spowodowało tak­
że poważne straty w innych .a 
glonach 
domów 
portach 
oraz w 
północy

Załoga Fabryki Palenisk Mechanicznych w Miko­
łowie wykonała wczoraj swój plan roczny. War­
tość ponadplanowej produkcji 7 min zł. Naj­
ważniejsze jednak, że wszyscy odbiorcy otrzymali w ter­

minie zamówione młyny węglowe, ruszty mechaniczne, 
urządzenia do taboru pływającego, grzejniki CO, urzą­
dzenia do kotłów jak również surówkę do wyrobów 
walców hutniczych. W bieżącym roku fabryka wywią- 

ze swych zadań eksporto- 
krajów świata wyroby war-

LONDYN (PAP)
Korespondent Reutera dono­

si z Djakarty, powołując się 
na informacje prasowe, że 
podczas zamkniętej konferen­
cji z dowódcami wojskowymi 
prezydent Sukarno zagroził 
ustąpieniem ze swego stanowi 
ska oświadczając, iż będzie 
samotnie kontynuował dotych 
czasową walkę. Odmówił zło­
żenia zeznań dotyczących o- 
koliczności, które doprowa­
dziły do zeszłorocznego za ma 
chu stanu. Prezydent — pisze 
Reuter — zaprzeczył, jakoby 
on lub Indonezyjska Partia 
Komunistyczna byli odpowie­
dzialni za ten zamach. Oskar­
żył o zorganizowanie go ame­
rykańską agencję wywiadow­
czą ÇIA.

Prasa indonezyjska donio­
sła również, że w Solo na 
Środkowej Jawie doszło do 
starć między młodzieżą popie 
rającą prezydenta Sukarno a 
studentami muzułmańskimi. 
Podczas starcia kilka osób zo­
stało rannych. Pewną liczbę 
zwolenników Sukarno a>resz-

wano.

GDANSK (PAP)
Z udziałem delegacji spo­

łeczeństwa Sandomierza od­
była się w czwartek w Gdań­
sku uroczystość podniesienia 
bandery na nowym statku 
pLO — „Sandomierz”.

Jest to czwarta z kolei jed­
nostka zbudowana w Danii 
dla gdańsko-gdyńskiego arma­
tora. Podobnie jak trzy po­
przednie motorowce „Słupsk”, 
„Sopot” i „Sanok” nowa Jed­
nostka zasili zespół statków 
pływających na linii śródziem 
nomorskiej.

SZCZECIN (PAP)
29 bm. przekąszany został do 

eksploatacji Pżm przez stocz­
nię im. Warskiego ostatni w 
tym roku statek „Włókniarz” 
(14,5 tys. DWT). Ogółem zwo­
dowano w tym roku 15 stat­
ków o łącznej nośności 130 
tys. DWT.

w ima. meksyk (pap) W środę w nocy panika ogar 
N?»aoc»«nie m'es,ka Chile. 
. ‘ . ’ y Pobliżu wybrze-
■ i raîu> nastąpił wy- 

rSkies wulkanu. Znajduje się <>„ u,)lo 46 
metrów od Slał<o Mu Mjesl_ 
kane- miejseowośei Taltal ob 
serwoxval! jak „ad powierzch­
nią oceanu unosi się x „iel 
wody ognisty pióropu ». B

Siłę trzęsienia ziem: określo­
no na 8 st. według ska , p. 
stopniowej. Marynarka chilij­
ska ostrzegła, ż« jeżeli arup- 
cja wulkanu będzie w dalozym 
Ciągu trwała, to olbrzymia fa­
la przyoływu może wywołać 
nowódż w Taltal. W ciągu no-

Rząd hai»ki nawiązał dialog 
b krajami soc* alistycznymi

HAGA (PAP)
Rząd holenderski słowami ministra spraw zagranicznych 

— niedwuznacznie opowiedział się za uznaniem granicy na 
Odrze i Nysie.

Kierownik holenderskiego MSZ Joseph Luns w środę wie­
czorem podczas debaty nad polityką zagraniczną kraju 
w Izbie Posłów oświadczył że rząd nie ma żadnych zastrze­
żeń do linii Odra — Nysa jako wschodniej granicy zjedno­
czonego państwa niemieckiego. Wypowiedział się on za ure­
gulowaniem problemu niemieckiego i zjednoczeniem narodu 
niemieckiego przez zawarcie traktatu pokojowego.

Nawiązując do stosunków Wschód-Zachód, minister 
•praw zagranicznych Holandii podkreślił, że rząd, haski na­
wiązał już rzetelny dialog z krajami socjalistycznymi. Jego 
zdaniem należy powitać z zadowoleniem dające się w ostat­
nim czasie zaobserwować polepszenie stosunków między 
Wschodem a Zachodem. W przeszłości problem ten widziany 
był w Holandii zbyt silnie w kolorze czarno-białym. Ocenił 
on pozytywnie inicjatywy krajów socjalistycznych zmierza­
jące do uregulowania stosunków z państwami zachodnimi.

Z drugiej jednak strony minister spraw zagranicznych Ho­
landii zaznaczył, że NATO pozostaje nadal niezbędnym na­
rzędziem bezpieczeństwa krajów zachodnich, ale w łonie so­
juszu północnoatlantyckiego wyłaniała się nowe tendencje.

Komentarz dnia — czytaj na »tr. 2

ß osób poniosło śmierć
20 rannych
ZIELONA GÓRA (PAP)

Poważna katastrofa kolejowa 
wydarzyła się 29 bm. o godz. 
10.30 pod Rzepinem w woj. zie­
lonogórskim.

Pociąg osobowy Szczecin — 
Wrocław wykoleił się podczas 
wjazdu na oddany do użytku 
przed 3 miesiącami odcinek to­
rów. Z szyn wyskoczył parowóz 
i 9-członowego składu pociągu 6 
wagonów pu limanowskich sto­
czyło się ł kilkumetrowego na­
sypu.

W7 wyniku katastrofy śmierć 
poniosło 6 pasażerów, 5 jest e*ęż 
ko rannych, a 15 odniosło lżej­
sze obrażenia ciała.

Wśród ofiar śmiertelnych znaj­
dują się* pomocnik maszynisty 
Ryszard Małecki, 5-letni Ryszard 
Szeremiak z Lewina Brzeskiego, 
Marianna Kabelek z Białolina ko­
lo Sochaczewa Zofia Wincenciak 
z Dłuska Gry fińskiego 1 dwie 
osoby, które do godzin wieczor­
nych nie zostały zidentyfikowa­
ne.

Ciężko ranni — maszynista pa­
rowozu Anteni Remisz ze Szcze­
cina. Józef iKarzyk i jego «-let­
nia córka Krystyna z Borowa, 
pow. Nowa Sól. Jullita Zofia Fe­
dorowicz - Stopa — artysta - pla­
styk ze Szczecina oraz Józefa 
Michałowska z Legnicy przewie­
zieni zostali do Szpitala Powiato­
wego 
nych

eksperymentów
w miko'üwsklej fabryce pulen’u

W Katowicach obradowało wczoraj Prezydium Wo­
jewódzkiego Zespołu Poselskiego. Tematem spot­
kania była m. in. ocena pracy posłów-koordyna- 

t-orów s poszczególnych okręgów wyborczych. Obradom 
przewodniczył członek KC, sekretarz KW PZPR tow. 
Zdzisław Grudzień.

Po omówieniu planów I ««mierzeń na I kwartał 198? roku 
posłowie reprezentujący pos/.czególne okręgi wyborcze woje­
wództwa katowickiego, złożyli informacje o swei pracy. Oto 
np. posłowie z Gliwic »taraja się spotkaniami objąć jak naj­
szerszy ogół społeczeństwa 1 na bieżąco załatwiać wnioski wy­
borców. Działalność swa ściśle wiąża z terenowymi komiteta­
mi Frontu Jedności Narodu.

Problem, który najbardziej interesuje posłów ■ rejonu 
Chorzowa, Rudy Sl. i Świętochłowic, to sprawa zapylenia 
miast. W związku z tym zorganizowano szereg spotkań z dy­
rektorami zakładów pracy, przedsiębiorstw i służby zdrowia.

Na terenie powiatów bielskiego i cieszyńskiego najistotniej­
szą Jest sprawa uregulowania prywatnych własności, zezwoleń 
na budowę domków jednorodzinnych oraz lecznictwa otwartego 
— ezczególnie w górskich miejscowościach powiatu cieszyńskie­
go. Natomiast na terenie Rybnika. Wodzisławia i Pszczyny 
tamtejsi posłowie zorganizowali m. tn. szereg spotkań z mło­
dzieżą najstarszych klas licealnych.

W dalszej części narady omówiono szereg Istotnych spraw 
dotyczących przebiegu samych spotkań. Ich tematyki jak rów­
nież zagadnień, którymi powinny zająć się poszczególne okręgi.

(A. N.)

J
 WARSZAWA (PAP)
6kie wydarzenia kończącego się roku 
należy uznać w poszczególnych dziedzi­
nach naszej gospodarki za najważniej­
sze? Jaka sprawa nie załatwiona do koń­
ca w 1966 r. powinna doczekać się roz­

wiązania w roku przyszłym? Z tymi dwoma py­
taniami PAP zwróciła się do szefów 11 resortów 
gospodarczych. Oto ich odpowiedzi:
(‘nister żeglugi trzech pierwszych jednostek _ 

nośnoSti 23 ty». ] WT: „Ziemia 
Szczecińska", „Ziemia Lubu­
ska” i „Ziemia Gdańska". Otwo 
rzvlo to jowy ważny etap w 
naszym trampingu oceanicz­
nym.

2. Spodzleyim się, że -ok 
1967 p 'zyniesie odpowiedź ’ 
sprawie następcy „Batorego”.
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decyzji podjętych 
„procentować” w 
szłym.

2. Zy jkszenie 
ści telefonicznych 
dzymiastowych przez szersze 
starowanie postępu technicz­
nego. Powinno to skrócić czas 
oczekiwania na rozmowy mię­
dzymiastowe.

Bwiązków 
również 
robot-., 
hiszpi ń- 

ruchu 
wielki- 

urzędnikami 
podnzas wy-bo- 

‘ " Policja

W bielsko - bialskim osręgu 
przemysłowym pla a rocz v wy 
:onało 70 zakładów i spółdzień 

pracy. Największą nonalplano- 
wą produkcje dadzą: Rafineria 
Nafty „Czechowice” — 60 min 
zł i Bielskie Zakłady Przrny- 
słu Lniarskiego „Lenko" — 11,5 
min zł. P .nadto plan roczny 
wykonały: Katowickie Zakłady 
Wyrobów Metalowych i Zakła­
dy Remontowo - -lontażowe 
Drzem. Chem. „Kotłomontaż” w 
Siemianowicach.

Również zakłady pod-egłe Wo 
jewódzkiemu Związkowi Spół­
dzielni Pracy wykonały zadania 
■łanu roczr go na 7 dni przed 

terminem Dc końca br. wyko­
nają one dodatkową produkcję 
na rynek wartości 35 min zł. 
Produkcje eksportowa spółdziel 
nie zrzeszone w WZSP wykona­
ją w 120 proc.

towały lorn'two amerykańskie 
12 «trąconych maszyn.

Z Wietn nu Południowego 
adcnodzą ni irmacje o licznych 

starciach między siłami patrio­
tycznymi i jednostkami USA 
oraz ich satelitów. Wiele obo

PARTŽ — LONDYN — WASZYNGTON — HANOI (PAP)
Korespondenti agencji zachodnich Informują, że k 

dotychczas, wielka operacja wojsk sajgońskicn w delci 
Mekongu nie przynosi spodziewanych rezultatów. Nie 
udało sic do tej por., nawi ,zać kontaktu bojowego z 
większymi zgrupowaniami oddziałów partyzanckie!

1. Poważnie zwiększono środ­
ki finansowa przeznaczone na 
rozbudowę i usprawnienie za- 
I leczą remontowo-budowlanego 
dl. gospodarki mieszkaniowej. 
Nastąpiło to — jak wiadomo — 
poprzez regulację czynszów.

2. Będziemy j .zede wszystkim 
kła iii nacisk la polepszenie 
usług, popr ..vę czystości w bu­
dynkach mieszkalnych, dalsze 
usprawnienie remontów bieżą­
cych, kapitalnych i lokator­
skich.

Jacek DoDieraJski został mianowany przez min. Motykę 
dyrektorem Polskiej Agencji Artystycznej „Pagart”.

ę Kiesinger spotka się z de Gaulle’eu w połowie «tycznia 
w Paryżu.

© Johnson spotkał się z nowo mianowanym ambasadorem 
USA w ZSRR Thompsonem, przekazując mu instrukcje.

J Sprawą kontrowersyjnej książki Manchester „Śmierć 
prezydenta” ma być przedmiotem dalszych rokowań 
z J. Kennedy do 5 »tycznia, po tym terminie może nastąpić 
proces sądowy.

© W mieście Gela (Włochy) stanowisko mera objął po ras 
pierwszy od 20 lat komunista — Paolo la Rosa.

© Portugalia zamknęła linię kolejową przechodzącą prz« z 
Kongo i Zambię do angolańskiego portu Lobito, odcinając 
tym samym Zambię od dróg eksportu rudy miedzi.

<J Za ujęcie b. >r< yaenta Nkrumahi policja ghańska wy­
znaczyła 10 tys. funtów nagrody.

® Dyrektor „emralny spółki naftowej IPC przybył do 
Bagdadu, oy przeprowadzić rozmowy z rządem Irak' na te­
mat konsekwencji zamknięcia przez Syrię rurociągu.

©2 1 i W Brytania dyskutują możliwość wznowienia 
łosunków dyplc ia*ycznych, zerwanych rok temu w związ­

ku z polityką ro iezyjską Wilsona.

przeprowadzam będą 
organy administracji ja- 
i miar, poprzez specjal- 
inspektirów, z ewentual- 

udzjałer zeczoznawców 
Kontrolę doraźną

1. W 1966 r. zakłady przemy­
słu lekkiego rozszerzyły . 'orty- 
ment wyrobów przy jednocze­
snym podniesieniu ich poziomu 
jakościowego. Uzyskany postęp 
nie oznacza jednak, że poz:om 
zaopatrzenia rynku "iznajemy 
za w pełni zadowalający. Mam 
na myśli m. In. Konieczność po­
lepszenia jakości obuwia, szcze­
gólnie damskiego.

2. Obserwuje ®łę szybszy 
wzrost zapotrzebowania rynku 
niz przy; ost potencjału produk­
cyjnego przemys’u lekkiego. By 
możliwie w największym su >- 
niu zniwelować tę rozbieżność, 
zwiększamy wykorzystanie nra- 
szvn i urządzeń. Za najważntej.' 
sze w roku przyszłym uwstan 
doprowadzenie do świadomości 
wszystkich mających wpływ na 
realizację inwestycji, że od ich 
postawy w znacznym stepniu za­
leży możliwość zwiększenia, 1 
polepszenia dostaw artykułów 
tekstylnych i skórzanych, a tym 
samym zależy zadowolenie „po­
łeć zeństwa.

Minister handlu wewnętrz-

sów woj_k merykańskteh 
lazło «dę pod Inym ogniem 
partyzancklcn moździerzy. Ame­
rykanie, jak to zazwyczaj for­
mułują komu.iika’ w ład w< - 

rowy ponieśli „iekk ” 
względni* „umiarkowane” «tra­
ty.

Wczoraj o świcie a-neryirań- 
sfcla superforiece „B-52” obrzu­
cały bombami domniei rano po­
zycje partvzaniów w prowincji 
Binh Thu« n w odległoioi 190 
km od Saj gonu.

przepustowo- 
łączy mię- 

przez 
postępu

Minister komunikacji

BELGRAD (PAP)
Jak jrt donosiliśmy, w < liu 

T w'_ premier rządu Sło- 
w dl Janko Smole* oświadczył, 
że poda s do dymisji wraz z 
całym gabinetem, „ miewa: jed­
ni 1 nieciu izb słoweńskiego 
Zgromadzenia Narodowego, rana 
do spraw społecznych i zdrowia 
odrzuciła rządowy projekt usta­
wy przewidujący zmniejszenie 
z 7 u 6 procent wpłat na ubez­
pieczenia społeczne
/ gencja Tanjug donosi, że w 

dnia 29 irudn a kryzys rządo­
wy w Słowenii został zażegna­
ny. Rada do »praw ipołecznych 
1 rdrowia powzięła uchwałę 
przewidującą że wpłaty na u- 
bezpieczenia społeczne będą wy­
nosiły 5 procent. W związku z 
tym premier, J. Smole oświad­
czył, ze on sam i jego gabinet 
beda nadal sprawować swe funk 
Cje, ponieważ nor." uchwała 
rady idzie nawet dalej niż to 
przewidywał wniosek rządowy.

PARYŻ (PAP)
Jak dono" Agencja rei » 

Presse, w Ammar opublikowa­
no oficjalny komar ikait Mi. 1- 
s teretwa Spra v Wewnętrznych 
itwierdzając, że w nocy ze śro­
dy nt varie! pí troi syryjski
zastrzelił na terytorium Jordanii 
sierżanta armii jordańskiej.

Komunikat w następujący spo­
sób opisuje przeoieg wypadków: 
trzyos loiwy patrol syryjski, 
uzbrojony w karabiny maszyno­
we, przekroczył nocą granicę Jor 
dainii i skierował się do domu 
poijzonego w odległości 150 m 
od granicy w którym ateszkał 
sler an. Isa EI-Marafi. W chwili, 
gdy El-Maraii otworzył drzwi, 
zos ał zastrzelony prze- żołnierzy 
syryjskich. ad wska :u Ją, że 
patro oiwi wda» się powró ii na 
terytorium Syrii.

Przewodniczący Komitetu

Jak już Info: mowalrt my, wa 
wtóre, d "konano w delcie rze­
ki największego w czasie tej 
wojny desantu lotniczego wojsi 
sajgońsfcich, przewóz? tam sa­
molotami -koło 6 tys. żołnierzy. 
Zadanie ich po) gs na odb du 
z lk partyzanroi żyznych pól 
ryżowych znajdujących ei<; w 
delcie.

Powietrzna agn ja na Demo­
kratyczną Repuoliką Wietnamu 
nie ustaje.

W środę amerykańskij myś­
liwce bombowe zaatakowały 
stację rozrządową w miejsco­
wości Nam Dinh. usytuowanej 
69 km na południowy zachód od 
Hajfongu. Stacja ta znaiduje 
się " pobliżu wielkich fabryk 
włókienniczych, w i ku dziel­
ne mieszkaniowych. Piloci bom­

bardowali składy kolejowe ła­
dunkami 500- funtowymi. Wy . 
buchły 4 pożary.
_ Samoloty „F-l 05” bazujący w 
Syjamie bombardowały w rode 
sieć d: swą w południowej 
części DRW.

H lOjsk* dziennik „Nhan 
Dati” doniósł w irodę, iż w 
pi wlncji Bao Th: .i zostało 
schwytanych w grudniu 4 ame. 
rykańskich pilotów, których 
maszyny “trąciła artyleria 

RV'. Zdaniem agencji Franc- 
Pre^s piloci c‘ ujęd zostali 
w dniu 1 : adniu t kIczm raj­
dów’ powietrznych, które kosa-

1. Ponn.wa jakości usług 
poryte ych, telekomunikacy j‘ 
nych i radiowo-telewizyjnych 
znalazła g’ę na czele naszych 
poczynań w 1966 r. Główny 
wysiłek skierowany został ni 
duże ośrodki miejskie. Szereg 

w ’ r. oęd le 
roku przy-

Wpi-owadzonn takie pojęcia, 
jak kontrola doraźna i kontro­
la szczególna jakości wyrobów. 
Obie 
przez 
kośc; 
nych 
nym 
z zewnątrz, 
przeprowadzać się będzie w 
przypadku ogorszenia się ja- 
rości określonych artykułów 
lub niewłaściwego działania 
controli technicznej w danym 
przedsiębiorstw ie. Kontrola ta- 

a obejmować bedzie nie tylko

sc w "twórców- i odbiorców 
zakresie jakości, muszą 
miast wzmocnić system 
stwow ego oddziaływania 
zapewnienie jej poprawy;

1. Widz,’ poprawę pracy han­
dlu w 1966 r. m. in. w lepszym 
p rzystosowaniu handlu do za­
kupów sezonowych

2. W roku 1967 zwrócimy 
szczególną uwagę na poszerz a- 
nie asortymentu towarów w 
sklepach przy dalszym realizo­
waniu ■Zi sady: „towar w hurci* 
— towar w sklepie”.

dzie a w efekcie io wzrostu 
wydajności pracy (o 7,6 proc.) 
Przewiduje się na podstawie 
dotychczA. owych, niepełnych 
j»szcze oblicz«* iż zy*k prted 
siębiorstwa zwiększy sil w bie 
żącyrn roku o około 25 proc. 
Większy będzie również fur ausz 
na buďownictwc nieszkaniowe 
i na cele kulturalno - oświato­
we. (bp)

1. Realizacja uchwały V Ple­
num KC 'ZPR rrzyniosla istot­
ną pof av’“ w ekonomizacji na- 
szycłi obrotów handlowych z za- 
granicą i usprawnienie pracy 
paratu handlu zagranicznego. 

1966 r. był tez przeioir wy. jeśli 
chodzi o zasady naszej pracy na 
rynkach zbytu. Mimo nieko­
rzystnego dla nas kształtowania 
się stosu iku cen zakupu do cen 
sprzedaży wykonane zostały 
wszystkie zadania handlu zagra, 
nicznego na odcinku płatniczym.

2 W dalszym, ciągu pracować 
będziemy nad zmianami w 
strukturze wywozu w kierunku 
zwiększania udziału maszyn i 
urządzeń oraz przemysłowych 

rtykułów ionsumpcyjnycu. Na­
dal najważniejszym zadaniem 
bodzie podnoszenie efektywno­
ści dew izowej eksportu.

Z 9 z-ozumialym ta, ntere- 
WAvaniem czytamy oubli 
kowane dzii na skronie 
pierwszej oświadczenie holen­

derskiego min.stra „praw za­
granicznych Josepha Lunsa, 
który w imieniu swego rządu 
opowiedział się za uzna­
niem granicy r udrze i Ny 
sie Łużyckiej. W ten »posób 
Holandia jako trzeci kraj 
członkowski NATO otwar­
cie porwieraza nienaruszal­
ność granicy polsko-niemiec­
kiej.

Haga uczyniła to w miesiąc 
po analogicznej deklaracji kie­
rownika norweskiego MÍ Z Joh 
na Lynga, który w imieniu rzą 
dząc« i obecnie partii konserwa 
tywn «j potwierdził to, co już 
przed laty zdefiniował jego po­
przednik socjaldemokratyczny 
Halvare I ąage: Norwegia uwa 
ża zachodnia granicę Boisk! za 
istateczną. ak wiadomo wy­
łom w oficial e posta­
wie państw zachodmch na tę 
kwestię uczynił prezydent Frań 
cji de Gaulle przed kilku laty.

Oświadczenia ministrów Lyn- 
- a obecnie Lunsa dowodzą, 
e zarówno Norwegia jat j Ho- 
andia uznaja granitę la Odrze 

I Nysie » wytöt TI wojny 
światowej, -o podlegający 
podważeniu. W odniesieniu do 
Holandii poparcie dla .polskiej 
granicy jest tym bardziej zna­
mienne iż jak to stwierdził sam 
Luna w kraju tym do niedawna 
stosunek ao krajów socjalistycz­
nych widziany był tylko w czar 
no-białych barwach.

Reaksj-jcznc podi jścle lą­
dów Norwegii i H< and i do 
sprawy naszych granic zachod­
nich, a w rezultacie nzecież 
do nroblemu noko-u i bezpie­
czeństwa w Europæ jest wy­
razem rtanowiska społeczeń- 
-twa tyci krajów, któr* -ie ed 
dziś opowiadają się za istnie­
jącym status quo w Europie.

Nieprzypadkowe właśnie 
Oslo i Haga zdobywają się ra 
taką ocenę «ytuacji europej­
skiej.

Kraje te nie sapom niały x>.o 
wywołał ostatnią wojnę kto 
okupował ich terytorium. Stąd 
mimo przynależności 
NATO "połeczeństwa 
.,ów śleuza z awagą 
jem odraczanie się 
szystowsKich w NRF ; wska­
zują na niebezpieczeństwo ja­
kie kryje w sobie po utyka 
bonska. H. S.

Chuligani wybili szyby
w 24 autobusach

— xa _ .
— za pięć trafień zwykłych
— za

Minister łączności — Zyg-

1; W 1966 r. ukształ1 owany 
został system bodźców i usta­
lony zespół środków sprzyja­
jących wszechstronnem, roz­
wojowa usług dla ludności — 
tal; w sensie ilościowym, jak 
i jakościowym. W br. wprowa­
dzono ulgi dla rzemiosła i in- 

e akty normatywne, stwars«- 
ja~: we runki rozszer ni: arob 
nej wytwórczość’.

2. Usprawnień e metodologii 
planowania, zmierzające do lip 
szego dostosowania produkcji 
drobnej wytwórczości do po­
trzeb tynku tym samym peł 
niejsze zaspokajanie potrzeb 
konsumenta.

1. Istotne znaczenie ma 
tylko przyrost blisko 356 
zelektryfikowanych linii, 
i to, że trakcja elektryczna 
wykonała już prawie jedną trze 
cią część ogólne; pracy prze­
wodowej :olei. Wprowadziliś­
my też do eksploatacji pierw­
sze lokomotywy spalinowe du­
żej nocy, przeznaczone głów­
nie do prowadzenie pociągów 
towarowych.

2. Nie osiągnęliśmy zamierzo­
nej poprawy regularności bie­
gu pociągów Postęp w tej dzie 
dżinie będzie ednym z najważ 
niejszych zadąń kolejarzy w 
roku ’96 ’ostaramy się za­
pewnić większe bezpieczeństwo 
i sprawność ruchu na sieci 
PKP.

(Inf. vł.) Przvkra niespodäaia»- 
ka sipotkaiJa pasażerów korzysta­
jących z autobusów Miejskiego 
Prz-e-disiq tyüorsUwa Komun ikaev jne- 
go w Ćzęstochwie. Muszq oni 
odbywać podróż w wozach no<źba 
wionych szyb. Jak poinformował 
dyrektor przedsiębiorstwa, Ma­
rian S’kiw ar liński — przed dwo­
ma dniami, dotychcza.s nie ustale 
ni sprawcy obrzucili kamieniami 
autobusy znajdujące sie w za­
jezdni przy ul. Kąkielów, wybi­
jając tylne szyby w 24 wozach. 
Wysokość strat oblicza sie na ok. 
30 tys. zł- MPK, nie chcąc dopu­
ścić do zawieszenia komunikacji, 
a nie posiadając odpowiedniego 
zapasu szyb, zdecydowało sie wy 
słać na trasy autobusy bez szyb. 
Skutki wandalizmu usuwane są 
przez MPK we własnym zakre­
sie, gdyż przedsiębiorstwo — po­
mimo starań — nie może uzyskać 
potrzebnych szyb.

Komenda MO w Częstochowie 
wszczęła energiczne śledztwo w 
celu ujęcia chuliganów. Równo­
cześnie zwraca z apelem do 
mieszkańców miasta, którzy byli 
świadkami niepoczytalnego wy­
bryku, o informacje w tej spra­
wie. (wp)

14-letnia Amerykanka Catie 
Hall uzyskała w wyścigu na 100 
m st. klas, czas 1.15,7, wyrównu­
jąc w ten sposób rekord świata 
należący do Prozumienszczikowej 
(ZSRR).

A Siatkarki doznały kolejnej 
porażki w Moskwie przegrywając 
z reprezentaoją ZSRR 0:3 (8:15, 
11:15, 0:15).

A Podczas drużynowych mi­
strzostw Polski w jeździe szyb­
kiej na łyżwach Ikrzycki ustano 
wił na dystansie 3000 m nowy re 
kord Polski — wynikiem 4.40,5.

Siedmiokrotny mistrz junio 
rów NRD w hokeju na lodizie — 
Dynamo Welswaisser pokonał mi­
strza Polski juniorów Polonię 
Bydgoszcz 7:1, natomiast juniorzy 
Podhala Nowy Targ przegrali! w 
Pradze z AIK Sztokholm 2:4, a 
Slavha wygrała z TSC Berlin 8:0.

Reprezentacja Polski w rug- 
bv przegrała w Veronie z Włocha 
mi 3:8 (0:3).

© Polskie Radio nada w No­
wy Rok dżwi-jkowy pr. «ląd ra - 
ważniejszych wydarzę-* sporto­
wych roku 1966. Audycja nosząca 
tytuł: „Przeżyjmy to jeszcze raz” 
nadana zostanie w programie I 
o «odz. 18,05.

SOFIA (PAP)
Na terenie Bułgarii r/vzpœize 

strzenia się epidemia grypy. Jej 
wybuch naitąpil w ntiejs otvoáci 
Czirpane yolożonej na ..uiudnlu 
kraju, uöejmuje ona dalsze re- 
jonj kraj-i . d "tknęła już miesz­
kańców wie’:.: mi e. a w tym 
stolice ■- Sofię. Z jej powodu, 
wcześniej, ntt normal lie rozpo­
częły się fene zimowe dla dzieci.

Wtadze sanitarne zaapelowały 
do mieszkańców, ab’ p idczas 
świąt .ioworocznycb unikali ma­
sowych spotkań

Jak podało Ministerstv'o Zdro­
wia. g ypę spowodował wiru» 
---■z.

rla Księżyca przyczynić się mo 
gi dc rozwoju biologii, -nogą 
oświetlić warunki, w jakim 
■niegdy: powstawało życie na 
Ziemi oraz drogi jego ewolucji 
na naszej planecie.

Je śli w toku dalszych badań 
Księżyca znalezione zostaną na 
Srebrnym Globie chociażby 
najjM-ymityy liejsze formy ż ■ 
cia, Jego relikty, albo nawet 
wymarłe organizmy, pozwoli to 
biolof óm poznać lepiej niż do­
tąd historię życia r Ziemi. U- 
oz“ni ędą mogli wówczas wy- 
od i ębnic to, co w życiu ziem­
skim jest podstawowe, spośród 
tego, co stanowi powtórną 
treść.

■"raźne Jest wyjaśnienie, ozy 
substancje mineralne, które u- 
czestniuzyłj" w sformowaniu 
podstaw życij na Ziemi, były 
p -oduktem działalności wulka­
nicznej naszej planety, czy też 
zostalv zawleczone na nasz glob 
prze : meteoryty. Dziś w odnie­
sieniu do Ziemi nie da się te­
go stwierdzić z całą pewnością.

Depr sje woóec 
działacz? związk wych

8 lat więziema
za usiłowanie zabójstwa

LONDYN (PAP)
W ©tolicy afrykańskiego kraju 

Lesotho, Maseru, panuje względ­
ny spokój po krwawych zaj­
ściach w pobliżu pałacu królew­
skiego. Król Moshoeshoe II we­
dług oświadczenia .rządowego ma 
przebywać w areszcie domowym 
aż do momentu, kiedy syfruacja 
w kraju całkowicie się uspokoi.

Wokół pałacu królewskiego 
żą helikoptery, a cały teren 
czony jest silnym kordonem 
licji i wojska.

Kierowana prz-ez premiera 
nathana Narodowa Partia 
sotho współpracuje ściśle z __ _
dem południowoafrykańskim i 
dzięki jego pomocy, mogła ona 
w wyborach, które odbyły się 
na początku 1965 roku, uzyskać 
31 spośród 60 mandatów. Przy­
wódca tej partii i premier Jo­
nathan jest znany ze swych ra­
sistowskich poglądów i jedną z 
przyczyn obecnych zajść widzi 
on w niasowym napływie uchodź 
lów p< .litycznych z Po.liniowi | 
Afryki dc Lwotho.

gdyż wszelkie ślady początków 
życia na naszej planecie zosta­
ły zatarte przez czas. Najstar­
sze wykopaliska organizmów 
żywych pochodzą sprzed 3 mi­
liardów lat. Uczeni pr owadzą w 
obserwatoriach eksoer-rmenty 
mające na celu odtworzenie 
syntezy związków rganicz- 
nych w warunkach odpowiada 
jących tym, w jakich przypu­
szczalnie zachodziły procesy 
kształtowania się żywej prama- 
terii.

Zdaniem prof. Gparina na 
Księżycu występują substancje 
organiczne. Musiały one przejść 
ewolucję dostosowaną dj wa- 
-unaów istnfejących na tym gio 
bie. Do jawiego stadiur-i doszła 
ta ewolucja? Czy powstały tam 
związki organiczne typu biał­
kowego? A może zatrzy m iła 
sio ona na niższym szczeblu 
biologicznym?

Oto pytania, jakie nu tują 
obecnie biologów, którzy liczą, 
że w program’ dalsze» ba­
dania Księżyca uwzględnione 
zostaną również ich problemy.

RYSZARD BADOWSKI

LONDYN 'F VP)
Ucieczk . f zestępców brytyj­

skie:! z więzień, to nie tylko spra­
wa inrtare! 'Jąca rzi Vil rana, ale 
tai :e tero: t różn; cb dowcipów w 
radio i teiewizji brytyjskie'.

■den z bukmach-rów londyń­
skich p z;, jmuje zaLlady w Ł,_. 
sunku p^ęć do dwóch jeżeli dzi­
eł ucieknie, j ' i ięzień, 
stosunku pięć do iedi Je: jli 
ucie lie óch, w s< na dwa­
naście do Jednego, jeżeli ucieczki 
spróbuje trzech itd.

Minister spraw wewtietrzn-ch 
W Brytanii Jonkin- poraraerdził 
w' komunika aie ogłoszonym w 
ś one 28 hm wieczorem, _ że do­
tychczas zbiegło wiezień ( tytko 
■v roku 1966) 694 irzestepcow. 
Przypuszcza Się, że do końca ro 
ku liczba ta przekrocz: 70C . o
byłoby rekordem w kronikach 
policyjny U.

Gwiazda uciekinierów Frank 
Mitchell, który przeb-wa na wol­
ności od wielu tygoim. planuje 
»organizowanie konferencji pra­
sowej i t<> w pobllżt więzienia, 
z e órego zb.egł (w Dartiaoor). 
Jeden z byłych więźniów z Dart­
moor oświadczy! w ..'odę. że 
Mitchell zamierza oddać się w 
ręoe sprawiedliwość., ale >rzad- 
ten pragnąłby się spotka z re­
porterami. i kamerzystami eŁe- 
wiejl. Pr.igualby o.n vyjasnlc : e 
nie i stzaiencem zaj rażającym 
Społeczeństwu, z» tokiego go uwa­
ża PO.V cjj brytyjs„a.

Aktualnie administ-acja więzie­
nia w Dartmoor alarmt Je «e 
wlęźniowńe, którzy zbiegi a i- 
ąd S« ri dnia ukradli Jednemu 
n strwtnłłrćw pęl, klvcay. Brr ■ 

kawa >rasa londyńJka podaje. że 
w Dartmoor można byłe -,bvć 
Mucze od różnych cel. Niektóre 

lich kos:. rały o.c! 150 , > 180 
f itpw — zależni » od osoby sie­
dzącej w danej celi.

PARYŻ (PAP)
Jak donoszą z Hiszpanń, w’a- 

dze franklstowski i wzmagają re­
presje wobec aktywistów ruchu 
tonotr-iczego w odwet za klęskę 
poniesioną w wyborach, które 
przeprowadzono ieJaiwno w pro- 
r a dc vych związkach aawodo- 
w/cn („syndyktach”).

27 grudnia policja w Barcelo
nie aresztowała 8 ilszpa„skich 
działaczy lewicowy oh 
zawodowych, w t;m 
członków komitetów 
czych. Te organizacje 
«kiego demokratycz—sgo 
robotniczego odniosły 
zwycięstw: nad
f-ankistowskimi 
rów w „syndyktach”. 
barcelońska dokonała aresztowań 
po zorganizowaniu obławy na 
uczestników posiedzenia miejsco­
wego komitetu robotniczego.

28 grudnia, róvm:eż w Barce­
lonie, władze fran.x.stowsKie 
aresztowały 7 studentów za 
udział w „nielegalny :h” zebra­
niach na uniwersytecie barceloń- 
skim.

sprawdzanie wai tości użytko­
wej i wykończenie wyrobów, 
ale także prawidłowości stoso­
wania znaków jakość’ oraz or­
ganizacji i skuteczności metou 
kontroli nakładowej. Wnioski 
przekazywać pędą inspektorzy 
kierownikowi przedsiębiorstwa 
i jednostce nadrzędnej.

Kontrola szczególna będzie do 
konywana wówczas, gdj obser­
wować się będzie notoryczne 
zje visko wadliwej jakości wy­
robów — o dużej szkodliwości 
społecznej lub gospodarczej. 
Kontrola ta polegać będzie na 
kompleksowym badaniu przj - 
czyn niewłaściwej jakości oraz 
opracowaniu wyraźnie sprecyzo 
wanych zaleceń, zmierzających 
do poprawy w tej dziedzinie.

Przepisy nie przewidują wy­
dawania przez inspektorów do­
raźnych zarządzeń w toku kon- 
tj-li. Wyjątkiem od tej zasady 
beda wnioski, wysuwane poo 
stresem dyrektora w czasie 
konteoli szczególnej, a dotyczą­
ce ni 'włocznego usunięcia żró 
deł zi — naturalnie będą to 
wnioski, które mogą być na­
tychmiast realizowane.

Za jakość wyrobów odpow a- 
d nroducent. Kontrolerzy z ra­
nt’ snra Centralnego Urzędu Ja­
koś i i Miar nie mogą dublo­
wać ani zastępować działalno-

,j w 
nato- 
pań- 

na
.. . . . ... mu­

szą drogą dokonywanych kon­
tro” przeciwdziałać i hamo­
wać zjawiska pogarszania się 
jakości w jTobów przen: ysło- 
wych.

Potmi svryiski
zastrzelił

LONDYN (PAP)
Agencja Remuera powołując się 

na kola partii chrzęściJańsko-de- 
moikratycznej donosi, iż były 
kanclerz Ludwig Erhard gotów 
jest ustąpić ze stanowiska prze­
wodniczącego CDU.

Erhard życzy sobie, by staino- 
wisko to objął Josef Hermana 
Dufhues, który jest przewodni­
czącym CDU w Westfadii,

Erhard pełnił funkcję prze­
wodniczącego partii zaledwie 9 
miesięcy.

TOTEK“ — PŁACI 3x6X4.884 ZŁ T KOMUNIKUJE
pięć t> fien ph czba dodatkowa 684.884 zl

. ’ ’ 13.355 zl
cztery trafienia 355 sä

trzy trafienia is zl
l pt :ejmie przypominamy, żr w btaiaiym tygodniu kolektury 

„To 1“ czynne będą w sobotę 31. 12. 66 i. — tjll.o di godziny 13. 
Prosimy nie napomnieć wczesu-ej nadać zakład; Toto-Lo‘Ica

(Od stałego korespondenta 
w Rzymie)

wielką uwagą śledzą koła 
nie nad Tybiem ostatnie 
pienia papieża ’awla VI praecha- 
ko wojnie w Wietnamie. Popiera­
jąc z uznaniem inicjatywę rozejmów 

Świątecznych, wysumętf jak wiadomo, przez 
Fron.. Wyzwolenia Narodowego Południowe­
go Wietnamu, a przyjętą, acz z wyraźną 
niechęcią, przez Pentagon pod naciski, i o 
amerykańskiej i światowej opini publicznej 
— Watykan nie ukryw.i obecnie swojego 
niezadowolenia z powodu odrzucenia propo­
zycji papieskiej i wznowienia bombardowań 
Północ lego W etnamu j»ż w kilkana*S« 
minut po wygaśnięciu rozejmu świątecznego. 
Oficja. ty djjnnik watykański „Osservatore 
Rom »no” wystąpi! w ostatnich dniach ar­
tykułami dającymi publicznie oraz temu 
niezadowoleni: . eden z tych artykułów, no­
szący tytuł „Papież i Wietnam” omawia 
całokształt pokojowych inicjatyw papie*» 
Pav VI, postulując iwieszcnie broni 
w ’ ratramie i stworzenie ataiostery sprzy- 
jającej rokowaniom.

Artykuły „Osservatore Romano” uwypuk- 
lily złą wolę tych, którzy są odpowiedzialni 
-- odrzucenie pronc :ycj papieża oraz sekre­
tarza generalnego ONZ U Thania w sj: ie 
prz« iuźenia trzech rozejmów. W artykule 
opubiikowanvm we wtorek i pi wytoczonym 
nazajutrz i rzez najpoważniejszy i nk 
we Włoszech ..c’Avenire Italia” oraz szereg 
innych uzienaików, , Osser \ atore Romano

ir-3 Jizy Woiylmnem

ęriije ezj rednio pod adresem auto "ów 
.’icjaim polityki amerykańskiej w Wiet­
namie slow i goryczy i ubolewania z powodu 
F ęci* i.alotów i działań wojennych na- 
tyhm.aSt po wygaśnięciu świątecznego ro- 
zeimu

W kołach polityczny. h Rzymu zwraca się 
na tym tle uwagę na dwa znamienne zjawi­
ska po pierwszą, a poważne trudności, ja- 

>bccne inicjatywy papieskie wywotoją 
ni zczytach hierarchii kościelnej oraz io 
drugie. rosr » zaklepe ni: administra­
cji, Johnsona aktywizacją dyplomacji waty­
kańskiej wokół kwestii wietnamskiej. Tak 
wi c jako „poważne ostrzeżenie” z pow. u 
możliwości antyameryKańskiej wykładni po­
kojowych apęi: Pawła VI zabrzmiały — zda- 
n’em kół zachodmch w Rzymie _  woiour
meze, przeciwstawne stanowisku papieża, 
słowa kardyi ale Spellmana wypowiedziar. 
w Wigilię świąt Bożego N-rodnenia w bazie 
wojskowej USA na peryferiach Sajgoniu.

Wskazując na negatywne przyjęcie poli 
papieskich w sprawie Wietnamu przez zim- 
nowojenne koła amerykańskie, obserwatorzy 
zac odni nań Tybrerc zwracają u^age na 
audiencję, jak ej papież udzielił tuż. przed 
święto ni multimilionářovi amerykańskiemu, 
właścicielowi potężn. go koncem-j praso o- 
radiowego w USA, Hesrstowi, należącemu, 
jak v idomo. do szczególnie gorliwych zwo­
lenników kontynuacji vojny w Wietnamie 
oraz zaa.igažov/ar.ia kościoła katolickiego w 
„krucjatę antykomunistyczną” W Azji.

Skrajnie prawicowy tygodnik rzymski „Lo 
SpecchiO’, strasz aijąc przebieg jej audien­
cji pisze że Hearst stwierdził m. in.: 
„apele papteża ukazują Stany Zjednoczone 
jnko stronę pragnącą kontynuacji konfliktu”. 
Hearst domaga się miał od papieża „uzna­
nia amerykańskiej wojny w Wietnamie za 
wojnę prowadzoną w o ironie wolności i 
ch-ześcijaństwa”. Paweł VI miał nowtórzyć 
jednak amerykańskiemu magnatowi praso­
wemu stanowisko wyrażone przez siebie w 
ostatnich apelach pokojowych, to jest, że 
przerwanie nalotów na Północny Wietnam 
oraz rozrzerzer^e roeejmu i rokowania są 
jedyną drogą wiodącą do pokojowego roz­
wiązania problemu wietnamskiego. Co jesz­
cze wymowni« jsze, następnego dnia Hearst 
"zyskał od watykańskiego sekretarza stanu, 
k : rdynałą Ciengnaaiego, potwierdzenie tego 
papieskiego stanowiska na piśmie...

IGNACY KRASICKI

1. W 1966 T. zrealizowany zo­
stał szeroki progi am budowy 
elewatorów. Cu poważnie uspr-- 
wni odbiór surowców rolnych, 
uruchomiono zautomatyzowaną 
produkcję glikozy w fabryce w 
Łomży oraz zas osowano mier­
niki izotopowe m. in. do 
pomiaru gęstości cieczy w za­
kładach przemysłu .xwocow’o- 
warzywnego w Warce.

2. Najważniejsze zalania roku 
1957: i rzekazamde do eksploata­
cji dalszych dużych elewatorów 
i magazynów na zboża i nasio­
na oleiste oraz rozpoczęcie bu­
dowy 15 następnych obiektów 
tego typu; jeśli chodzi o pro­
dukcję, to chcemy powiększyć 
ilość towarów paczkowanych, 
porcjowanych, konserw i kon- 
centratów. dań gotowych i in­
nych produktów.

W dniu 28. 12. 196< r. zmnrt 
po ciężkich cierpieińiacli, w 
wieku lat 78, nisz, na.lUKo- 
chańszy mai, ojciec i dziadek

Karol Kociara
emeryt kolejowy

Wyprowadzenie zwłok nastą­
pi 31 12. br. o goj- ją, s do­
mu żałobi w Boronowie, ul. 
1 Maja 79, o czym zaw Jada­

li jaj., w głębokim smutku po- 
I rażeni

Żf. A, SYNOWIE,
I SYNOWE i W? ’ KI

© Irena Hirszeru tein uplaso­
wała się w plebiscycie bułgar- 
■fcisj agencji prasowe! BTA na 
na-jj ipszego sportowca świata — 
drugie miejsce za znakomitym 
pilki.r’em .. ortugalii — Euiseb>em. 
Zdobył on 46 pkt. pod izas. gdy 
nasza lekkoatletka miała tylko o 
Jeden punkt nniej. _ aisze miel­
ącą: Clay (USA) 29 pkt.. Bielajew 
ZSRR) 25 pkt.

■ Reprezentaej.- hokejowa 
CSRS wygrała w form z re- 
pirezenticją juniorów ligi Onta­
rio 4:2. Pierwszy zespól 2 6RR 
rozgromił w St. Jea.i .enreze:: 1 
c Juniorów prowinrti. New 
Brunswick 19:0, zaś druga rep-e- 
zentacja z>,RR wvgraia w Otta­
wie z Ali Star« 10:3.

© Warszawska Legia pokona­
ła w hokeju na lodzie EC Kitż- 
buehel 8:3 (2:0, 2:1, 4:1).

ył to pierwszy rok 5-latki, 
która przynosi zwiększenie o 
80 roc. nakładów inwestycyj­
nych na chemię. Najważniejsze 
dla nas i wydarzenia — to uru­
chomienie pierwszycb instalacji 
konibinatu azoi wego w Puła­
wach ro.-poczęcie r idukcji Po­
lietylenu w Blachowni Š1., 
pierwsza I "odulccja_ z d-ładów 
chemicznych w Gdańsku i za­
kończenie I etapu budowy Za­
kładów Petrochemicznych w 
Płocku.

2. Całkowite usunięcie kł< no- 
tów technologicznycn i eJ .sploa- 
tacyjnych w :nstalacjach (impo’’- 
towanycn) półspalania gaz" w 
zakładach themiezných v Tar­
nowie. Mimo dużego postępu, 
są tam jeszcze nadal kłopoty 
z wytwarzaniem półproduk4- 5w.

nrsfçpcq íThuřw 
w CDU?

nym roku racowali w sposób bardziej dojrzały, kanomi- 
°zni efektywny i bardziej nowoczesny niż w przeszMści.

Fakty te godne są uznania i wyrażają niewątpliwie po­
ważny wysiłek naszych załóg przemysłowych. Aby jednak 
rok 1967 przyniósł j .zcze lepsze rezultaty, musimy skon­
centrować się na kilku problemach zas:- niezych. Przede 
wszystkim — na umocnieniu racjonalnych zasaJ politj ki za- 
tri mienił aby nie tylko utr :yinać obecne temno wzrostu 

ajnosci pracy, ale uzyskać wydatniejsze jego przyspie­
szenie Ri , k órj mija, potwierdził także znaną tezę o po­
trzebie systematycznego doskonalenia metod zarządzania 
i uspra mania o gwnizaeji pracy naszych przedatębierstw, 
jest to bonie główna droga do m-ormowania rytmiki pro­
dukcji i kooperacji, poczynając już od pierwszych mtesiący 
roku. I óźniejsze zrywy nie zawsze jut pozwalają usunąć 
n: tęp.stu a tej arytmii, a poprzez łańcuchową reakcję znaj­
dują odbicie w tym co najistotniejsze — w pełnym i równo­
miernym zaspokajaniu potrzeb rynku konsumpcyjnego i prze­
mysłów ego kraju, nie omijając sfery obrotów międzynaro­
dowych.

Dlatego właśnie uważamy — dając temu wyraz w kierun­
ku naszej informacji gospedarc—j ped koniec roku — że 
pot stawo, mi kryterium prawidłowego wykonania zadań 
planowych i rzez nasze zakłady przemysłowe jest nie tylko 
il ciowc, alf prrodc wszystkim asortymentowo pełne wy­
konywanie zobowiąnń kooperacyjnych wobec innych przed­
siębiorstw Ma (.< w-pływ nie tylko na ostateczne wwniki 
teg oe. ej gospodarności, ale i na zgodną a jej zasadami 
prace w pierwszych tygodniach roku -przyszłego.

Stw ierdzając, że rok 1966 zapisze się dobrze iv naszej hi­
storii gfwpodarezej szeregiem poważnych osiągnięć produk­
cyjnych i technicznych, jednocześnie musimy pamiętać, że 
sukcesy roku 1961 i następnych lat obecnej S-latk, będą 
konsekwencją systematycznego i rozważnego wdrażania no­
wych netod gospodarowami». Dotyczy to zarówno Organi­
zacji produkcji, procesu inwestycyjnego, gospodarowania 
siłą roboczą i nowoczesną techniką, jak i — syntetycznie 
rzecz biorae r -jonalnej metodologii planowania i zarzą­
dzania w przemyśle.

Partir zapoczątkowała szeroką pracę porządkowania orga­
nizacji produkcji w przedsiębiorstwach, podjęto nowe uchwa­
ły prei u ujące — - systemie premiowania — rytmiczność 
produkcji, sprawność kooperacji, rzeczywistą troskę o ren- 
toiyność dzů lalwodet prztmjptłowej. Są to jodnąk tylko runy 
ogólne, które sam.- pizez się nic gwarantują ostatecznie 
w pełni gospodarnej działalności przemyślny ej. Tej sztuki 
musimy si« nadal uczyć — jest to obowiązek każdego akty­
wisty p< rtyjnego i gosnodarczege — zarówno ministra jak 
i inajs ira, zarówno dyrektora zakładu jak i brygadzisty, jak 
obsady każdego stanowiska roboczego. Jest to partyjnym 
i obywatelski ohoieiązkiem każdego pracownika uspołecz­
ni oej gospodarki, a sprzyjać temu bedzie otwarcie w na­
szym przemyśle szerszych możliwości praktycznego stoso- 
wan a racjonalnych, naukowych metod zarządzania, zgodnie 
z uchwałami partii, zgodnie z potrzebami życia.

Rok 1966 dowiódł, jak pilną petrzeba staje się bardziej 
kr isekwentne niż dotąd otwieranie wolnej dro­
gi dla inicjatywy tu órcz.ej załóg, administracji, 
kadry inżynieryjno-technicznej — by planowa­
nie i gospodarowanie stawały się w 
Przemysłowej praktyce pojęciami zgodnymi zc 
społeczną funkcja każdego zakładu pracy i ca­
łej gospodarki narodoivej.

w ’ ał wiezienia 
skaswl Sąd Wojewod ti w Kato- 
vncacli Katomrorw Dudka (zam. 
v. Sosnowcu ul. Tuwima 14) o- 
Skarzonego o usiłowanie zats j- siwa. J

UstoDad!®e 1965 r. Dudek, 
będąc w stanie nietrzeźwym, to- 

®V?aly do Antoniego 
-aiv h i Z którym poptrzedínio pił 

• na z-a.bawię strażackiej w 
i-irzmiice koło Mysłowic. Tytko 
azięki szczęśliwemu zbiegowi o- 
KOu-czinosci i nipJtyehmiiaistoiweij po 
rnocy lekarskiej, Jagszą udało 
sie utrzymać przy żychu.

Ferując wyrok sad przyjął, 
ze Dudek, strzelając do Jaigsza, 
inióffł przewidywać, iż po.-zbawil go 
życia. (maj)

HiiiiiiiiiniiiHiiiiiiiiiiniMiimiiminiiniiiiimniiii

inl, Ion KßTSCHY 
emerytowany dyrektor Okrę­
gowej Stacji Ratownictwa 
Górniczego w Bytomiu, od­
znaczony Brazłowym Krzyżem 
Zasługi, Srebrnym Krzyżem 
Zasługi, Złotym Krzyżem Za­
sługi i Krzyżem Kawalerskim 
Orderu Odrodzenia Polski.

W Zmarłym tracimy długo­
letniego wzorowego pracow­
nika j ogólnie lizano-waneg0 
kolegę.
Cześć Jego pamięcll

dyrekcja, 
RADA ZAKŁADOWA 

i PRACOWNICY 
Centralnej Stacji 

Ratowmiotwa Górniczego 
i Okręgowej Stacji 

jtaWWTNictwa Górniczego 
w Bytomiu

Pogrzeb odbędzie w sobotę, 
dnia 31, 12. r. o godz. 14 
w Wieliczce.

W dniu 28 grudnia br. zmarł 
Po długiej i ciężkiej chorobie, 
w wieku lat 44 1

mgr StanlslowOßlOWSKI 
dyrektor górniczy III st. 

dyrektor Bolesławieckich Za­
kładów Materiałów Ogniotrwa 
łych w Bolesławcu, odznaczo­
ny Srebrnym Krzyżem Zasłu­
gi.

W Zmarłym tracimy cenio­
nego i ofiarnego pracownika 
oraz dobrego kolegę o wyjąt­
kowych walorach charakteru.

DYREKCJA, POP, RZ 
oraz PRACOWNICY

I
 Z jednoczeń i a Przemysłu

Materiałó w Ogniotr wały 
w Gliwicach

Pogrzeb odbędzie się av dniu 
31 grudnia br., na cmentarzu 
we Wrocławiu.

Minister handlu zagranicz- 
neBo — Witold TRĄMFCZYŃ- 
SKI:

Pa m i jt « J — n* wygran1; za 
5 -trafień w tym tygodniu przy­
pada

w «KAROLINCE» 
okołu 500 000,- zł.

Z głębokim żalem z-awtada- 
miamy, że w dniu 28 grudnua 
1966 r, marł, przeżywszy lat j 
61, dyrektor górniczy II *to,P- 
nia

niiiiiiiiiiiiiiiiiiiMiiiiiiiiiiiiiiiiiihiiiiiiihiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiimuiiiiiiii
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íHoufto i techüiüo w 5-Idee nowoczesności i Mości

Skrócenie cyklu: 
od pomysłu do przemysłu

Wywiad przewodniczącego Komitetu Nauki i echniki 
wicepremiera EUGENIUSZA SZYRA dla Agencji Robotniczej

'T Nawiązując do tradycji ubiegłych lat, Redakcja Biuletynu Wiedza 
i Technika AR zwróciła się do przewodniczącego Komitetu Nauki i Tech­
niki wicepremiera EUGENIUSZA SZYRA z prośbą o wypowiedź na le­
mat godnych podkreślenia osiągnięć nauki i techniki w roku 1966 oraz 
udziału nauki i techniki w realizacji zadań gospodarczych obecnej 5-latki.

Rok 1966, pierwszy rok no­
wej 5-latki określanej popular- 

le jaKo „5-Iatka nowoczes.no- 
;.ści i jakości” — stwierdza wice­
premier Eugeniusz Szyr — przy­
niósł szereg osiągnięć gospodar­
nych i naukowo-technicznych, 

e K.mocześnie uwypuklił złożo­
ność zadań, które ma do roz­
wiązania o,...za kadra naukow­
ców, techników i ekonomistów. 
Zadania te wiążą się w pierw­
szym rzędzie z założonym pro­
gramem zasadniczych zmian ja­
kościowych w strukturze pi >■ 
dukcji i metodach wytwarzania 

raz, co podkreśliło szczególnie 
VII Plenum K PZPR. w or­
ganizacji i zarządzaniu gospo- 
iarką i anodową.

SZEROKI FRONT
PRAC PRZY­

GOTOWAWCZYCH

Cha rterystyczną cechą tego 
Okresu jest saeroko zakrojony 
front prac przygotowawczych, 
duża liczba zmian zapoczątko­
wanych, j«cz jeszcze nie prze- 
? owędzonych dc końca.

Ala takie ty™ ooczątko- 
wym i przejściowym okresie 
móżemy odnotować wiele god- 
•wch podkreślenia osiągnięć ba­
dawczych i prac rozwojowych, z 
których tylko nieznaczną część 
będę mógł wymienić. Pominięte 
tu zostały osiągnięcia badan 
podstawowych Nasi geolodzy 
mogą dopisać do bogatej listy 
®wj :h twórcaych i odkrywczych 
wyników odkrycie złóż soli po- 
tasowo-magnezowych w rejonie 
Zatoki Gdańskiej oraz istotne 
zaawansowanie prac nad ocena 
zasobów węgla kamiennego na 
Lubelsz.-zyźnie. Na podkreślenie 
z sługuje opracowanie konstruk­
cji i budowa prototypu wgłębne­
go agregatu pompowego służą­
cego zwiększeniu wydobycia ro. 
py z odwiertów o małej wy- 

, dajności.
Duże znaczenie dla pełnego 

wykorzystania naszych zasobów 
naturalnych mają rezultaty 
wspólnych badań geologów, gór­
ników i hutników metali nie­
żelaznych nad metodami pozy- 
tskiwania .netáli towarzyszących 
miedzi, takich jak srebro, ni­
kiel, Kobalt, ren i szereg Innych.

Pracownicy naukowi z Głów, 
nego nstytutu Górnictwa opra­
cowali i pomogli zastosować w 
kilku kopalniach metody odpro­
wadzania. zagrażającego górni­
kom. utleniającego się metanu.

Do rzędu ważnych, odkryw­
czych osiągnięć zaliczyć trzeba 
opracowanie w tymże instytucie 
technologii pełnego wykorzysta- 
11 a solanek kopalnianych do 
Produkcji wody pitnej, soli ku. 
chęniwj' i solanki technologtoz- 
t -i- Zasługą naukowców GIG 
jest także opracowanie techno­
logii odzyskiwania tlenków że­
laza z pyłów lotnych elektrowni.

lutnictwie żelaza i stali 
wydarzeniem p dużym znacze­
niu byk uruchomienie w 1966 
•oku stalowni tlenowo-konwer- 
torowei w hucie im. Lenjpa >raz 
urządzeń, do caętew. lania st) 
li w hucie ..Zawiercie”, w pr ?- 
myíle metali kolorowych na 
szczególną uwagę zrs>uguje uru- 
<■ lomknie huty alumin um w 
Koninie oraz wysoko zautoma­
tyzowanego, pracującego w o lar­
em o najnowsze zdobycze tech- 
niki. zakładu produkcji cynku 
i ołowiu w Miasteczku śląckim.

Przemysł chemiczny zapisał 
na swym koncie wiele osiągnięć

technicznych. Przekazano do 
eksploatacji nowoczesne zakła­
dy nawozów sztucznych Puła­
wy I oraz poważn e zaawanso­
wano budowę Puław II.

UNOWOCZEŚNIENIE
PROCESÓW 

TECHNO­
LOGICZNYCH

Godny podkreślenie jest fakt 
uruchomienia pirolizy bei :óyn 
w Płocku oraz I »aukcji 
wysokociśnieniowego polletynu 
w Blachowni Śląskiej, a w dzie. 
dżinie tworzyw sztucmyd . — 
produkcji poliwęglanów i poliu- 
PAtanów w Skali półtechmcznej 
w zakładach chemicznych w 
Bydgoszczy.

Poważny trok naprzód uczy­
niono również w zakresie ?r*e- 

bu rud siarki, wprowadzając 
nową, wysoce efektywną meto­
dę wytapiania siarki w złożu i 
podejmując prace przygotowaw­
cze do wdrożenia tej metody.

W przemyfle rnaszynowym 
rok 1966 przyniósł wiele cen­
nych nowy« h opracowań i uru­
chomień. Ilość nowych urucho­
mień zwiększono do około 640, 
przy równoczesnej modernizacji 
ckoło 350 ważniejszych wyro­
bów.

Należ v tu szczególnie podkre­
ślić podjęcie i zaawansowanie 
prac nadi uruchomieniem nowe­
go typoszeregu silników wyso­
koprężnych dla zastosowań trak­
cyjnych, przemysłowych i okrę­
towych. wykonanie pierwszej se. 
rii próbnej zmodernizowanego 
ciągnika Ursus — typ 330 — 
krajowej konstrukcji, nagrodzo­
nego złotym medalem na wy­
stawie w Moskwie, opanowanie 
produkcji nowoczesnego kom­
bajnu buraczanego, suszami do 
zielonek oraz szeregu innych 
maszyn rolniczych. Wykor »no 
także prototypy wielu urządzeń 
budowlano - transportowych w 
tym np. żurawia samojezdnego 
25 ton. żurawia samowznoszące. 
go 80 ton/: i raz zgarniarki o 
mocy 200 KM. Przemysł okrę­
towy może si» ’ochl’ibü wykona 
niem pierwszego „statku -- ba­
zy rybackiej” 10 tys. DWT i 
nowego kutra rybackiego zbudo­
wanego z tworzyw sztucznych.

Decydujące znaczenie dla wy. 
konia zadań przemysłu maszy­
nowego mają pracę nad unowo­
cześnieniem procesów technolo­
gicznych Eksponowane na prze­
glądzie technologii przemysłu 
maszynowego w Katowicach 
opracowane przez rolskich nau.- 
kowców i techników nowe po­
stępowe technologie, mogą przy­
nieść no ch upowszechnieniu, 
przeszło 1 5 miliarda zł efektów 
ekonomicznych.

W przemyśle elektronicznym 
i telekomunikacji uruchomiono 
między innymi produkcję krze­
mu polt- i monokrystalicznego, 
tranzystoia krzemowego TK 10 
i innych. Opracowano konstruk­
cje i wykonano w przemysło­
wym instytucie telekomunikacji 
radiolokacyjną stacją kontroli 
obszaru „Avia-P>” oraz prototyp 
pieca do spawania i topienia 
prze pomocy wiązki elektrono- 
V '1

Na zakończenie tego z konie­
czności wyrywkowego przeglą­
du osiągnięć naszych naukow­
ców. inżynierów i techników 
Pragnę jeszcze zwrócić uwagę 
na niektóre osiągnięcia z za- 

Tkanki z... banku
Chirurdzy dokonują coraz wię«j skomplikowanych operacji 

połączonych z przesącze łamem tKanek. Toteż zapotrzebowanie 
na konserwowana tkankę ludzką z każdym rokiem wzrasta. 
Centralny Bank Tkanek w Warszawie dostarcza rocznie do 
klinik i szpitali około 2500 różnego rodzaju przeszczepów, ta- 
k'eh jak chrząstki, ścięgna itp. Zapotrzebowanie na te „części 
"spełniające” jest jednak dużo większe. Niestety. Bank nie 
jest W stanie nodołać tym zamówieniom, pracuje on bowiem 
W bardzo trudnych warunkach. Br^k jest odpowiednich apa-a- 
tćw i urządzeń, a warunki lokalowe są bardzo ciężkie.

Każdą tkanka, zanim trafi do odbiorcy, musi przejść szereg 
skomplikowanych zabiegów, jak liofilizacja, wyjaławianie pre­
paratu, naświetlanie promieniami gamma itp. Bzięki tym pro­
cesom tkanka nie zostaje zmieniona biologicznie, a na skutek 
ster hzacji wyklucza się ewentualność zakażenia. (WE IR)

kresu pokojowego ■ wykorzysta­
nia energii jądrowej.

W roku 1966 zakończono cykl 
prac nad p.oje tami wstępny­
mi i koncepcyjnymi II polskiego 
reaktora i zdawczego o wysokim 
'.rumieniu neutronów; urucho­

miono w przemyśle i inuyr i 
ziałaeh gospodarki narodowej 

1.400 urządzeń i aparatów opar­
tych na technice izotopowej a 
przeznaczonych do pomiarów, 
sygnalizacji i regulacji.

Jakie środki zostały lub 
zostaną uodjęte aby nauką 
i technika mogły odegrać 
maksymalną rolę w reali­
zacji zadań planu 5-lctnie- 
go?

Główną uwagę skupialiśmy w 
1966 -oku na środkach umożli­
wiających skracanie cyklu od 
pracy badawczej do zastosowa­
nia w praktyce. Należy tu wy­
mienić podjętą w grudniu ubie­
głego roku uchwalę Rady Mini­
strów w sprawie utworzenia 
funduszu nowych uruchomień 
w przemyśle chemicznym oraz 
zjednoczeniach przemysłu ma­
szynowego poza MPC, gdzie fun­
dusz nowych uruchomień już 
istnieje. Komitet Ekonomiczny 
Rady Ministrów podjął również 
uchwałę w sprawie poprawy 
warunków zaopatrzenia mate­
riałowo - technicznego placówek 
naukowo-badawczych.

ZIELONE ŚWIATŁO 
DLA NAUKOWYCH 

BADAN

Dla skróceni; cyklu ki kon 
cep ji do realizacji kluczowe 
znaczenie posiad rozi rój bazy 
doświadczalnej niezbędnej _ dla 
prowadzenia prob i doświad­
czeń, budowy prototypów i in­
stalacji ćwierć- i półtechnicz- 
nych oraz produkcji małych ilo­
ści materiałów i pojedynczych 
egzemplarzy maszyn, anaratów 
i urządzeń. Powołano w tym 
celu 50 zakładów i 4 przedsię­
biorstwa doświadczalne, zloka­
lizowane głównie w resortach 
przemysłu ciężkiego i przemy­
słu chemicznego.

Podjęr « również szereg przed­
sięwzięć mających na celu do­
skonalenie otganinacji prac ba­
dawczych i rozwojowych oraz 
uelastycznienie gospodarki finan 
sowej instytutów naukowo-ba­
dawczych. W końcowym sta­
dium opracowania znajdują się 
projekty aktów prawnych 1 - 
pewniających waru., ki dla 
upowszechnienia metod zespoło­
wej pracy badawczej. Placówki 
wiodące w rozwiązywaniu danego 
prob’emu lub tematu uzyskują 
możliwość finansowania jedno­
stek współpracujących w reali­
zacji danego zadania badawcze­
go. Przewiduje się również dal­
sze doskonalenie umownych 
form powiązań pomiędzy pla­
cówkami badawczymi i przed­
siębiorstwami lub instytucjami 
zlecającymi i finansującymi rea­
lizację zadań badawczych i roz­
wojowych.

Dokonano analizy obecnego 
stanu i podjęto realizację przed­
sięwzięć. które pozwolą r skró­
cenie cyklu opracowań i pod 
wyższa,nie poziomu dokumenta. 
cji w biurach projektowych i 
konstrukcyjnych. Tik nr usta­
lono nowe zasady zatwierdzania 
dokumentacji konstrukcyjnej 
oi-az program produkcji lub 
importu urządzeń podnoszących 
wydajność pi : cy projektantów 
i‘konstruktorów i umożliwia; ą- 
cych stosowanie nowoczesnych 
metod projektowania i kon­
struowania.

W końcowej fanie znajdują 
się prace nad nowelizacją p rze- 
pisów uchwały o współpracy 
szkół wyższych z przemysłem i 
innymi działami gospodarki na­
rodowej oraz nad stworzeniem 
warunków dla pełniejszego niż 
dotychczas wykorzystania, poten­
cjału badawczego szkół wyż­
szych.

Jednocześnie uruchomione zo- 
s*a',y w 1966 r. prace nad przy­
gotowaniem perspektywicznych 
założeń rozwoju nauki i tech­
niki. Osiągnięto także istotne 
rezultaty w konfrontacji planów 
rozwoju nauki i techniki Polski. 
ZSRP. Czechosłowacji. Konty- 
nuacja tych wysiłków i rozsze­
rzenie zakresu tego rodzaju 
form współpracy przyniesie w 
przyszłości bardzo duże wyniki.

Od t styczn a “*967 r. 

Nowe niosło no Siusiu
Rekonesans po punktach PKO

-

Oszczędzamy
Od 1 stycznia przyszłego roku 

powiększy się rodzina miast 
śląskich. 11 osiedli, które w 
ostatnich latach wyrosły na 
ośrodki przemysłowe, otrzyma 
prawa miejskie mocą rozpo­
rządzenia prezesa Rady Mini­
strów z dnia 9 gruania 1966 r., 
zamieszczonego w Dzienniku 
Ustaw nr 52.

Są to osiedla: w powiecie bę­
dzińskim — Klimontów, Porąb­
ka, Zagórze oraz Kazimierz i 
Ostrowy Górnicze, które utwo­
rzą jedną całość pod nazwą 
Kazimierz Górniczy; w powie­
cie tarnogórskim — Strzybnica, 
w powiecie rybnickim — Chwa-

łowice, w powiecie częstochow­
skim — Blachownia, w powie­
cie zawierciańskim — Łazy oraz 
w powiecie tyskim — Imielin, 
Murcki i Kostuchna.

Osady te liczą po kilka ty­
sięcy mieszkańców, z których 
większość pracuje w miejsco­
wych hutach, kopalniach i za­
kładach przemysłowych. Rolni­
ctwo nie odgrywa tu już więk­
szej roli.

Ogółem woj. katowickie bę­
dzie w niedalekiej przyszłości 
liczyć 56 miast, nie stanowią­
cych powiatu i 19 na prawach 
powiatów miejskich.

Łokieć do lamusa
• INTERFERENCYJNE WZORCE METRA
9 DOKŁADNOŚĆ W NANOMETRACH
• SYMPOZJUM METROLOGII

W laboratoriach Głównego U- 
rzędu Jakości i Miar podjęty zo­
stał. cykl prac badawczych, ma­
jących na celu zwiększenie do­
kładności wzorców i przyrządów 
pomiarowych, aby dostosować je 
do rosnących wymagań niektó­
rych dziedzin techniki. Dla po­
trzeb przemysłu metalowego i 
elektrotechnicznego wykonywane 
są tu np. płytki wzorcowe, mie­
rzone przez bezpośrednie norów- 
nanie z długością fali światła 
metodą tzw. interferencyjna. Aby 
zwiększyć dokładność pomiarów, 
wprowadza sie jako źródła lwia 
tła izotopowe lampy kryptono­
we.

Metoda interferencyjna pozwala 
obecnie ograniczyć błąd pomiaru 
długości do 40 nanometrów (jest

to miliardowa cześć metra, lub 
tysięczna cześć mikrona). Jednak 
taka nawet dokładność okazuje 
się już za mała. Według opinii 
specjalistów Związku Radzieckie­
go, gdzie precyzja takich pomia­
rów jest czterokrotnie większa 
nie wystarcza ona dla potrzeb 
np. nowoczesnego przemysłu op­
tycznego.

Oprócz prac nad nowymi me­
todami, laboratoria GUJM przy­
chodzą również z bezpośrednią 
pomocą zakładom przemysłowym 
w organizowaniu służby pomia­
rowej i sprawdzaniu przyrządów 
warsztatowych. Problemy te bę­
dą tematem sympozjum nauko­
wego metrologii, które odbędzie 
się w Warszawie w pierwszych 
dniach lutego. (WiT-AR)

nawet przed pierwszym
(Informacja własna)

Przedświąteczne zakupy 
nie zaciążyły w tym ro 
ku nowazniej na dzia­
łalności placówek PKO. 
w których nie ma go­
rączkowego tłoku i 
większych niż normal­

nie kolejek. Przyczyniło się ao 
tego niewątpliwie otwarcie w 
ostatnich miesiącach 35 nowych 
kelnerek kasowych i masowe 
przejście na system jednoosobo­
wych kas, gdzie kasjer załatwia 
formalności urzędowe, jednocześ 
nie wypłaca j inkasuje gotów­
kę. SysteVi ten, trochę bardziej 
obciążający kasjera został przy 
jęty z uznaniem przez klien­
tów, którzy o połowę krócej cze 
kaja na załatwienie.

Wszędzie tam. gdzie sa po 
temu odpowiednie warunki lo­
kalowe. PKO wprowadza taką 
oto zasadę: dyrektor oddziału 
lub kierownik placówki sieäza 
na ogólnei sali i kierują ob­
sługą klie.itów- Tak dziele sie 
już w Sosnowcu, Zawierciu. 
Rybniku, Świętochłowicach. 
Ostatnio system ten zdaje egza­
min w najbardziej przeładowa 
nym punkcie PKO-wskim w 
Katowicach przy ul. Młyńskiej. 
Obsłura klientów zawsze bar­
dzo tu licznych, operatywnie 
kierowanych do wszystkich 
czynnych okienek, idzie teraz 
szybkn i sprawnie-

Rozwój i wzrost popularno­
ści ajencji PKO w zakładach 
oracy też wpłynął poważnie na 
złagodzenie sytuacji pod okien 
kami. Ajencje te mają coraz, 
większe uprawnienia. Międz.y 
innymi wolno im obecnie wy­
płacać pracownikom własnych 
instytucji jednorazowo znacz­

nie wyższe kwoty niż 1 500 zł. 
Rozwój ajencji zakładowych 
poważnie odciążył placówki 
PKO- Np. w Katowicach w tym 
roku w okresie przedświątecz- 
n obroty yłasnych placów ek 
PKO poważnie spadły, nato­
miast wzrosły obroty ajencji i 
urzędów pocztowych prowadzą 
cych transakcje w imieniu 
PKO.

Koniec roku w PKO-wskich 
placówkach jes. też niewątpli­
wie znakiem widocznej stabili 
zacji naszego życia- Charakte­
rystyczne, iż lwią część ooro- 
tów stanowią wpłaty, a ' nie 
jak w ub. roku wypłaty... Z 
usług PKO Korzysta widać co­
raz więcej systematycznie osz­
czędzających — a nie czasowo 
jjj/echowujących sw-e fundusze 
klientów. A oto kilka danych 
z placówek PKO-wskich więk­
szych miast ‘voj. katowickiego, 
za okres między 12 i 17 grud­
nia-

W Sosnowcu przewaga wpłat 
nad wypłatami wynosiła ponad 
930 tys. zł- Obroty w stosunku 
do analogicznego tygodnia ub. 
roku wzrosły o ponad 800 tys. 
Mimo to kolejek nie ma bo 
do obsługi klientów skierowa­
no 10 dodatkowych pracowni­
ków z innych działów. Wiele 
osób zakłada przed Końcem ro­
ku książeczki samochodowe-

W Częstochowie obroty mniej 
więcej na tym samym poziomie, 
co w roku ubiegłym, z tym, że 
wpłaty wzrosły o 630 tys, zł. 
a wypłaty były mniejsze o po­
nad 500 tys. zł. Wpłaty zdecy­
dowanie górują nad wypłatami. 
Uruchomienie dodatkowych kas 
i umiejętna ponularyzacja a jen 
cji zakładowych rozładowały 
kolejki.

Ciekawa sytuacja jest w Gli 
wicach, »dzie w ubiegłym roku 
w okresie przedświątecznym pa 
no wał istny run na kasy PKO. 
Wypłaty przewyższały wpłaty 
o ponad 2 miliony złotych w 
ciągu tygo Inia- W tym roku 
wpłaty zdecydowanie górują 
nad wypłatam’-

W Zabrzu obroty również 
nieco spadły. Wpłaty wzrosły 
o około 250 tys. zł. a wynłaty 
spadły o ponad 600 tys. zł-

I w Zabrzu w analogicznym 
okresie ub- roku wypłaty wy­
soko przekraczały wpłaty.

W sumie ws ystke wskazu­
je na to, że społeczeństwo na­
sze, mimo wielkich pokus, ja­
kie stwarzaic święta, początek 
karnawału it.p. okazje, nauczy­
ło się rozsądnie gosnońarowac 
swoimi zasobami finansowymi- 
Wolj ono mieć świadomość, że 
są one bezpiecznie ukryte w ka 
sacn pancernych banku, niż 
w domowym biurku, skąd ma­
ją dziwną skłonność do wy­
fruwania w świat i rozmienia­
nia się na drobiazgi. Stajemy 
sie społeczeństwem oszizędnym- 
nawet przed świętami...

Ba
W Bielskiej Fatiryee Szczo- 

tek i Pędzli uruchom łono 
pierwszy w polskim przemy­
śle terenowym ośrodek zme- 
ehaniKowanych prac obrachun 
kowyeh. Służyć on będzie pię­
ciu zakładom w Bielsku. Wy­
posażony został w nowoczes­
ne maszyny do fakturowania, 
księgowania itp. Doświadcze­
nia zdobyte w Bielsku posłużą 
do zorganizowania podobnych 
ośrodków w 6 miastach woje­
wództwa katowickiego, obsłu­
gujących zgrunowane w nich 
zakłady przemy-słu terenowe­
go. Na zdjęciu : przy maszy­
nach do księgowania od lewej 
B. Oprycht, O. Pacuła i J. 
Niemczyk.

CAF — Jakubowski

Sukces šlusech
amatorów-plastyków
Artyści z prawdziwego zdarze­

nia niekoniecznie parają się sztu 
ką zawodowo. Dowodem tego licz 
ne wystarwy organizowane dla 
plastyków — amatorów, górni­
ków, hutników, metalowców. Ci 
ostatni wystąpili ze swym dorob 
kiem na szerszym polu, prezen­
tując swe prace na Ogólnopol­
skiej Wystawie Plastycznej Me­
talowców w Pałacu Kultury w 
Warszawie zorganizowanej z oka 
zji trwającego obecnie Festiwalu 
Kulturalnego Związków Zawodo­
wych.

Miło nam donieść, o sukcesach 
i wyróżnieniach naszych rodzi­
mych twórców. Spośród 37 wy­
słanych prac z zakresu malar­
stwa, grafiki,. rzeźby i metalo­
plastyki. 14 otrzymało nagrody i 
wyróżnienia. Pierwsze miejsce 
za całokształt prac z dziedziny 
rzeźby przyznano Piotrowi Wil­
kowi z Fabryki Obrabiarek w 
Szopienicach. Uzyskał on również 
wyróżnienie za obraz pt. „Buta»’. 
Wyróżnienie przyznano również 
Alfredowi Majchrzykowi z ,,Kon 
stalu” za pracę „Piec C” (olej) 
oraz pracownikowi Fabryki Urzą 
dzeń Mechanicznych w Porębie, 
A. Judzie za pracę olejną ,,Stra- 
cenka”. Wyróżnienie za cało­
kształt prac otrzymał również M. 
Kędziera z cieszyńskiej „Celmy”.

Popraw dę, WAHS-i ?!
ZENON BORKOWSKI

~Tff~ ÿ- ilka razy w roku każ- 
B / dy z nas, nawet zago- 

rzaly domator, wyru- 
B W. w dłuższą podróż.

Jedzie służbowo zała- 
twić pilne sprawy swo 
•jej instytucji lub pry- 

wc niz na urlop, albo w odwie­
dziny do dawno nie widzianych 
krewnych. Stajemy sią wtedy — 
jat mówi regulamin PKP — po­
dróżnymi, którzy mają „obowią­
zek posiadać ważny bilet z wy­
raźnie wypisanym celem podró­
ży i trasami do niego wiodący­
mi, nie przewozić z sobą prze­
różnych rzeczy” itd.

Podróżny przyzwyczajony do 
swoich obowiązków cierpliwie 
wystaje w tłoku na korytarzach 
pociągu pocieszając się, że kie­
dyś każdy pasażer PKP zagwa­
rantowane miał będzie miejsce 
siedzące — przynajmniej tc l 
klasie — i wygodnie dotrze do 
obranej stacji. Na razie więc wy 
czekuje spokojny, pełen pogod­
nego optymizmu i życzliwości do 
otaczającego go świata.

Są jednak sytuacje, w jakich 
pogoda ducha podróżnego ustę 
puje miejsca ponuremu, pesymi 
stycznemu nastrojowi. Dzieje się 
to wówczas, gdy w składzie po- 
piągt. znajduje się wagon restau 
racrjny WARS-u, do którego za­
glądnął nasz bohater. Nie dziwi 
nas zmiana nastroju podróżnego 
i jego z trudem hamowana złość 
Jeżeli bowiem do gastronomii w 
miastach wysuwamy szereg pre­
tensji, to gastronomia protoadzo- 
n przez WARS może wywołać 
zdwojoną porcję krytyki W wa 
gonie restauracyjnym trudno do­
stać coś dobrego do jedzenia. 
Łatioiej natomiast otrzymać al­
kohol, który jest serwowany bez 
przeszkód i bez przerwy. Wódkę 
podaje sie na siedząco i na sto 
jąco, przed posiłkiem, podczas i 

po, nie trzeba na nią długo cze­
kać. Usiądziecie przy stoliku i 
natychmiast zjawi się przed wa­
mi uśmiechnięty kelner z butel­
ką jarzębiaku i wyborowej. Bę­
dzie przechodził obok was o 
kilka minut i zachęcał do dal ■ 
szych kolejek.

— Może jeszcze pp jedicyrr.
Bogaty jest także wybór alko­

holów. Wypróbowana na rynku 
krajowym i zagranicznym wy­
borowa staje o lepsze z jarzę­
biakiem, uriniakiem, cherry i in­
nymi. Wtajemniczeni mówią, że

RZECZY

DZIWNE
pewną część tych wódek sprze- 
claje się na konto pryioatnie ob­
sługujących, którzy przejmują 
do własnej kieszeni marzę wli­
czaną do każdego kieliszka. U- 
względniwszy fakt, iż narzuty 
w WARS-ie są wysokie, proceder 
fen urządza odpowiednio nieucz­
ciwych pracowników.

Aczkolwiek pogłoski te zostały 
potwierdzone przez kontrole, nie 
one najbardziej drażnią pasaże­
ra. Denerwuje go bardziej ze­
staw dań polecanych w wagonie.

Spójrzmy więc na karty po­
traw przedkładaną przez kelne­
rów.

3fí XI wagon restauracyjny 
pociągu Rzym — Warszawa, od­
jazd z Katowic 6.58. Brudna kar 
ta, pokreślona ołówkiem, dato­
wana ZR listopada, (z podpisem 
kierownik Skrzynecki) już sa­
mym widokiem zniechęca.

— My ivypisujemy karty na 
kilka dni — tłumaczy pasażero­
wi kelner.

Ten oszczędny system ma jed­
nak sporo luk przemawiających 
za wybraniem innego, bardziej 
pracochłonnego ale zapewniają­
cego jaka taką estetykę karty. 
Chociaż nie należymy do tych, 
którzy czapkują przed cudzoziem 
cami i mówią stale: „i co na to 
powiedzą zagianiczni goście", — 
to jednak robi się nam na duszy 
nijako gdy widzimy obcokrajow­
ca studiującego taką kartę. To 
samo uczucie ogarnia nas na wi­
dok rodaków z miast i miaste­
czek, rzadko stykających się z (o 
kalami na kółkach.

W opisywanym dniu kuchnia 
oferowała ylko jajka na szynce, 
herbatę, kawę, piwo i alkoh I. 
Możni było w tym „do. woli” 
wybierać.

Dwa tygodnie później, 16 gru­
dnia, pociąg pospieszny Wnrsza 
wa — Bielsko-Biała, odjazd z 
Warszawy 15.15. Kuchnia poleca 
dwa rodzaje obiadów: zupę ziem 
niaczaną i kotlet wieprzowy z 
kapustą albo zupę ziemniaczaną 
i zwyczajną kiełbasę.

— Inne dania dopiero od Ko­
luszek — stwierdza cierpko wy­
soki kelner.

Nie mamy nic przeciwko na­
szej gastronomiczne - narodowej 
potrawie z kotletem i kapustą, 
ale z uwagi na dotykające co 
trzeciego i odaka dolegliwości żo 
łądkowe związane z chorobą 
wrzodową, nadkwasotą i podob­
nymi, chciałoby się mieć — za 
ciężkie grosze — możliwość wy­
boru dań.

— Wyoór mamy — wtrąca w 
takim momencie współpasażer. 
— Możemy bowiem albo jeść to 
co dają albo nie jeść...

Z tych możliwości wybieramy, 
rzecz oczywista, tę pierwszą, bez

POBMAMY do końca 
•o.M.,. 1986. akii był 

on w filmie? — Moż 
na chyba powie­
dzieć, ze niespecjal­
nie udany. Nie, úe 
tylko w Rolsce, ne 

zdaje się całv!P święcie (mo 
że poza ^'Zec^°^owacją,
która jakoś — ^łość naszym 
kassandrorn ~~ omija dawno 
przepowiadany kryzys pomy- 
siuw). Jak ti powiedział nie- 
dawno w wywiadzie maso­
wym. sławny reżyser włoski. 
Roberto Rossellini? — , W 
loch kinowych straszy nuda”... 
Trudno doprawdy ^przeczyć! 
Coraz rzadziej czujemy się w 
kinie... jak w kinie. Coraz rza­
dziej zdarza się füm’ który 
jest ciekawy w treści i formie. 
Albo popłuczyny dawno c/ia 
nych tematóu i chwytów, albo 

też niedowarzom eksperymen­
ty, próbujące gęstą woalką 
tzw. nowoczesności zasłonić... 
podstawowe często braki war­
sztatowe. Nie, to nie był dobry 
rek dla sztuki filmowej, tak na 
świecie, jak i w Polsce. 

Ostal iq polską premierą roku 
IM są „Szyfry” reiysera Woj­
ciecha J, Hasa, który po kostiu­
mowo - fantastyczny,,. „Rękopi- 

c nalezionym w Sa. gossie” 
wrócił do swojej specjalności: 
filmu psychologiczno - kameral­
nego. „S: yfry” posiadają sporo 
z klimatu oorazu „Jak ryć ko­
chaną” t amego reżysera. 
Znów okupacyjne renuuiacencji 
i znów ogromna literackość fil- 
: u — literach ii, która na nim 
tak wyraźnie ciąży, że „Szyfry“ 
stają się wproe .rudne dn wysie­
dzenia. W filmie tym spotykamy
— w dwadzieic;a lat po , ojnie:
— ludzi prawie be b wyjątku „cho 
rych na wojnę”, żyjących wy­
łącznie przeszłością... Zapewne, 
Są I tacy; lecz przecież nie 
tak zinasowan-J ilości! „Szyfry“

W' Pi zedstawiają wiec normalne 
S'hata lecz chorobliwy. W 

(Andrzeja Kijów lego) 
że if h?0 »? 1,0 zniesienia, jako 

“:s,”zita jest rzeczą intymniej 
»Z4, a poza tym można ją od­

kładać i do niej wracać. Auto­
rom tilmu nie udało sie jednak 
przełożyć języka powieści J 
prawdziwy jeżyk filmowy, wsku 
tek c: ,o „Szyfry” dłużą sie I 
niwierpliwi Fiim wymaga pr; : 
dy, co najmniej prawdopodobień 
stwa. Ten ojciec, ktor dopiero 
po dwudziestu latacn ogarnięty 

mazane 1 celowo urywane: gdy­
by pierr za z njCh la .uż P «■ 
na, film najprawdopodobniej 
trwałby zaledwie kwadrans...

Dobra obsado aktorska nie rc 
tuje filmu, bo sama uratować 
nie może. Wszystko właściwie 
jest w tym filmie oadzielnie do 

Trudno: 
ni dno..

zostaje nagle. chęcią odkrycia 
prawdy o śmierci syna; ten je­
denastoletni synek, dziecko nrze- 
cieź, z którego chce się zrobić 
Bóg wie kogo... Ojciec przyjeż­
dża do kraju, aby wyświetlić za­
gadkę; mógł to być materiał na 
dobry, zwarty film charakteru 
trochę detektywistycznego. Ale 
Has ucieka w stronę psycholog!- 
zowania i symboliki. Film staje 
się niezrozumiały i nużący- In­
formacje, udzielane ojcu, są za-

bre; obsada a/ctorska, zdjęcia, 
nastrój. A przecież jako całość 
— nie wypala. Jest bezsporną 
zasługą reżysera, że zaprosił na 
duży ekran dwoje znakomitych 
aktorów: Jana Kreczmara, ob­
sadzonego w roli wiodącej i 
debiutującą po zoojnie w filmie 
Irenę Eichlerównę. Dziwić się 
można, że stało się to tak póź­
no! A propos wy korzy sty io anio

talentów aktorskich: Adolf 
Dymsza ,nie mający jakoś pro­
pozycji w kraju, zaproszony zo 
stał do udziału w filmie kręcą- 
nym w Moskwie... — Zbigniew 
Cybulski powiela w „Szyfrach” 
swoją najczęstszą postać filmo­
wą: skłóconego z życiem histe­
ryka, a żeby klimat „Szyfrów” 
przypominał jeszcze bardzie,! 
„Jak być kochaną”, widzimy 
również Barbarę Krafftównę.

Stanowczo więcej spodziewa­
liśmy się po tym filmie. Tym­
czasem — powiększył on wca­
le już pokaźną ilość tzw. arcy­
dzieł... nieudanych, od których 
większą przecież wartość posia­
dają udane... niearcydzieła. Za­
winiło chyba tworzywo scena­
riuszowe, zawiniła maniera re­
żysera.

Co poza tym na ekranach, u 
schyłku roku? — Francuski dre­
szczowiec „Koty”, w którym po 
raz pierwszy oglądamy bardzo 
obecnie wziętą Jane Fonda, cór­
kę sławnego Henry Fonda. Có 
reczka bardzo, bardzo do tatusia 
podobna rysami twarzy: jednak 
jeśli o talent aktorski chodzi, to 
chyba całego po ojcu nie odzie­
dziczyła, lecz tylko może połowę.

Wytrawny reżyser, Rene Cle­
ment. zrobił niezły „kryminał”, 
acz bez większych ambicji poza 
czysto komercjalnymi. Obsadze­
nie w roli głównej Alaina D.elo- 
na zapewniało „Kotom” dosta­
teczną atrakcyjność: Delon spe­
cjalizuje się w rolach ludzi ściga­
nych, że przypomnimy niedawno 
u nas wyświetlaną „Zemstę 
O A S”, w której gra rolę niemal 
bliźniaczo podobną do tej z „Ko­
tów”.

Dla młodszych widzów prze­
znaczony jest film „Mściciel w 
masce”, jeden z najnudniejszych 
filmów tzw. przygodowych (to 
sprzeczność sama w sobie i już 
paradoks: nudy i... przygoda!), 
jaki mieliśmy kiedykolwiek moż 
ność oglądać! Po efektownym 
Zorro, który był mścicielem z 
prawdziwego zdarzenia i zdobył 
sobie powszechną sympatię ten 
doktor Syn, mściciel z Romney 
Marsh, nie może już nas przeko­
nać. Choć jako producent figu­
ruje niedawno zmarły Walt Di­
sney, film jest produkcji angiel­
skiej i skutecznie potwierdza, że 
w zakresie takich obrazów pseu­
do - historycznych Anglicy są 
nudziarzami nie Lada.

Wszystkiego najlepszego w 
Nowym Roku! Lepszych fil- 
mów!.„ ZeD 

względu na towarzyszące jej o- 
koliczności. A bywają one do­
datkowo okraszone pokrzykiwa­
niem kieroionika zespołu lub 
starszego kelnera.

— Tu nie pastwisko, jak pan 
zjadł to niech pan zjeżdża...

— Proszę opuścić wagon i dać 
innym możliwość konsumpcji....

• * *
Taki jest WARS na co dzień, na 

każdej trasie: krajowej i zagra­
nicznej. O każdej porze. Wago­
ny restauracyjne na kółkach wy 
raźnie jęły odstawać — w ujem­
nym znaczeniu — od zwykłej ga 
stronomii. Miast być jej wizy­
tówką, stają się potwarzą. Na 
pewno nie przysparzają jej 
chwały.

Duże wątpliwości budzi celo­
wość podawania wódek w pocią­
gach. Mamy przepisy o zakazie 
sprzedaży wysokoprocentowych 
napojów alkoholowych na dwor­
cach, a jednocześnie na peronie, 
gdy stoi pociąg z wagonem re­
stauracyjnym można sobie „strze 
lić” niejedną 50-tkę, można się 
upić w dowolnej skali.

Czy to jedno nie powinno wy­
kluczać drugiego?

Odpowada

CZYTELNICY
PYTA JA ’

Przed Sylwestrem
JOZEF W., ZABRZE. Jestem 

górnikiem, mam dwoje małych 
dzieci. Nie można zostawić ich 
bez opieki, dlatego nie wybie­
ramy sę z żoną do lokalu, lec« 
chcemy zabawę sylwestrową 
urządzić w domu dla rodziny 
i kolegów. Jednak mój sąsiad 
bardzo się gniewał, gdy na Bar­
bórkę tańczyliśmy przy adapte­
rze i żądał, aby po 22 by­
ła cisza Zagroził nawet, że od­
da sprawę do kolegium. Toteż 
pytam Was, czy w Sylwestra 
obowiązuje cisza po godzinie 
22, czy muszę siedzieć jak 
mysz pod miotłą, gdy inni się 
będą bawić. Przecież tej nocy 
w prawie każdym domu zaba­
wy trwają do rana.
Wasz sąsiad jest zapewne czło­

wiekiem starszym., może chorym 
i męczy go hałas. Toteż słusznie 
przypomina wspóHokatorom. o 
obowiązku przestrzegania ciszy 
po godzinie 22. Lecz ta reguła 
współżycia społecznego ma i musi 
mieć wyjątki, jak np. Barbórka 
czy Sylwester. Żądanie zachowa­
nia ciszy w tego rodzaju okolicz 
no&ciach jest doprawdy nieżycio­
we.

Może dobrze byłoby uprzedzić 
sąsiada o zamierzonej zabawie. 
Gdy złożycie mu uprzejmą wi­
zytę, pamiętając o życzeniach no 
worocznych, zapewne życzliwiej i 
bardziej wyrozumiale będzie się 
do Was odnosił.

Zęubilem dowód osobisty
DIONIZY ROMANI AK, SIE­

WIERZ. Jestem w wielkim kło­
pocie. Zginął mi dowód osobis­
ty, prawdopodobnie w autobu­
sie na trasie Siewierz — Bę­
dzin. Czy muszę dać ogłoszenie 
do gazety?
Obecnie procedura jest uprosz­

czona — nie trzeba ogłaszać w 
prasie faktu zgubienia dowodu 
osobistego (jak również książecz­
ki wojskowej czy książeczki ube® 
pieczeniowej).

Ktoś, kto postradał dowód oso­
bisty, winien natychmiast zawia­
domić o tym Dzielnicową Komen 
dę MO w miejscu zamieszkania. 
Jednocześnie należy rozpocząć sta 
rania o wydanie nowego dowodu 
osobistego.

Sturiio podyplomowe
ZDZISŁAW Z., RYBNIK.

Uprzejmie proszę o poinformo­
wanie mnie o kierunkach stu­
diów podyplomowych, pruwadzo 
nych przez Politechnikę Sl. w 
Gliwicach. Chodzi mi o kierun­
ki prowadzone obecnie i prze­
widziane w najbliższej przyszłoś 
ci.
Prorektor do spraw nauki Po­

litechniki Sl. w Gliwicach prof. 
dr A. Grossma®! poinformował 
nas, iż obecnie prowadzone jest 
w tej uczelni studium podyplomo 
we w zakresie automatyki.

Od 15. n. 1967 r. zostanie uru-’ 
chomione studium podyplomowe 
w zakresie elektroenergetyki w 
specjalizacjach: sieci i układy 
elektroenergetyczne oraz elektrow 
nie cieplne. Prawdopodobnie od 
października 1967 r. uruchomione 
zostaną ponadto studia podyplo­
mowe w zakresie: gospodarki zło 
żem węglowym, technologii pre- 
fabrykacji betonu, teorii konstrulc 
cji budowlanych, stosowania two­
rzyw sztucznych oraz rozprowa­
dzania i magazynowania gazu.

Ubezpiaczenig osób, 
prawfldzqcych 
loklody oo^ronomiczns

ZOFIA I ZYGMUNT L., KA- 
TOW1CE. Chcielibyśmy podpi­
sać umowę ajencyjną na pro. 
wadzenie jadłodajni. Czy obej­
mowałoby nas w takim wypad­
ku ubezpieczenie?
Tak. Przytaczamy fragmenty ro* 

porządzenia Rady Ministrów s 
dnia « września 1966, ogłoszonego 
w Dz. Ustaw PRL nr 40 z bieżą­
cego roku: Obowiązkowym ubez­
pieczeniom społecznym obejmuje 
się osoby, które prowadzą zakła­
dy gastronomiczne jednostek prze 
mysia gastronomicznego, przedsię 
biorstw państwowych, organiza­
cji spótdz.eiczych i społecznych, 
na podstawie umowy zlecenia Lub 
umowy agencyjnej zawartej na 
okres dłuższy niż 3 miesiące. 
Ubezpieczeniem obejmuje się rów 
nież osoby współpracujące. Za 
osobę współpracującą uwaźa się 
małżonka, najbliższego krewnego 
lub powinowatego ubezpieczone­
go, jak również osobę pozostającą 
z nim we wspólnym gospodar­
stwie domowym, jeżeli za pisem. 
ną zgodą zakładu pracy, który 
zawarł urnowe z ubezpieczonym* 
osoba ta stale pracuje przy wyko 
nywaniu czynności, związanych 
z prowadzeniem placówki gastro­
nomicznej. Rozporządzenie okre­
śla również w jakich okoliczno» 
ciach nie przysługuje ubezpiecze­
nie, radzimy więc zapoznać się 
blżej z odpowiednimi przepisami.

luin strugi 
w pnysïlym ruku

MARIA R.. ŚWIĘTOCHŁOWI­
CE. W ub. roku zimą zamówi­
łam Encyklopedię Techniczną, 
na wiosnę bieżącego roku miał 

się bowiem ukazać dodatkowy 
nakład. Rok się kończy, a w 
księgarniach nic na ten temat 
nie wiedzą. Czyżby zapowiedzią 
ny nakład w ogóle nie doszedł 
do skutku?
Pierwszy tom Encyklopedii 

Technicznej pt. „Chemia” został 
wydany w dodatkowym nakładzie 
22 tys. egzemplarzy i można go 
nabyć m. jn. w księgarni nr 1 
Domu Książki w Katowicach ul. 
3 Maja U. Tom IT wyjdzie w ro 
ku przyszłym. Bliższego terminu 
na razie nią oznaczono.

(*t)

Adepci górnictwu
UCZNIOWIE III KLASY ZSG, 

ZABRZE-BISKUPICE. Prosimy 
o wyjaśnienie, w jakiej wyso­
kości przysługuje nam pomoc 
materialna, 700 czy 500 złotych? 
Wysokość pomocy materialnej 

jest zależna od tego, czy zajęcia 
praktyczne odbywają się na do­
le, czy na powierzchni kopalni. 
W pierwszym przypadku przysłu­
guje Wam 70o złotych, a w dru­
gim 500. Sprawę tę regulują po­
stanowienia § 14 zarządzenia nr 
80 z dnia 22. IV. 1959 r. MGiE o 
o r g an i za cj i p rzy zakła dowy ch
szkół górniczych i uprawnieniach 
uczniów tych szkół. Miejsce od­
bywane zajęć praktycznych okre 
śla program zajęć teoretycznych 1 
praktycznych, ustalony przez Mi­
nisterstwo Górnictwa i Energetyki 
w porozumieniu z Wyższym Urzę 
dem Górniczym. (ak)
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grudnia

Eugeniusza, Sewera
wschód słońca 7.43
zachód słońca 15.32 

wschód księżyca 
zachód księżyca

1907 — Pierwszy lot
Wright na aeropla­
nie.

1922 — Utworzenie związku 
Socjalistycznych Re­
publik Radzieckich.

1947 — Powstała Rumuńska 
Republika Ludowa.

TEATRY

Jutro
Sylwester!

Jak będziemy witać Nowy 
Rok? Na dużym balu, strojnie 
i hucznie, wśród znajomych na 
„prywatce”, czy tylko z najbliż 
szymi? A może obowiązki służ 
bowe to ogóle nie pozwolą nam 
na zabawę i jedynie toast o pół 
nocy będzie sylwestrowym ak­
centem? Z tymi pytaniami 
zwróciliśmy się do kilku mie­
szkańców Katowic.

Mgr Antoni Wojda, przewod­
niczący Prezydium MRN.

KATOWICE, Śląski, duża scena, 
g. 19 — Intratna posada; Roz­
maitości, g. 19 — Sprzężenie
zwrotne.

OPERA 
nieczynna 

OPERETKA
CHORZÓW, g. 19 — Mój przy­

jaciel Bunbury.
WYSTAWY

KATOWICE. BWA, ul. Dworco­
wa 13 — Malarstwo J. Sowińskie­
go (g. 11—19).

GLIWICE, Muzaawn, ul. Dolnych 
Walów 8a — Polskość Śląska w 
świctie źródeł archeologicznych i 
historycznych (g. 12—18). BYTOM, 
Muzeum, pi. Thaelmanna 2 — 
Galeria malarstwa polskiego XIX 
i XX w. (g. 14—19).

WPKiW
Śląskie ZOO zwiedzać można od 

g. 10 do zmroku.
PLANETARIUM

CHORZÛW, WPKiW — Planeta­
rium — nieczynne; Obserwatorium 
Astronomiczne — przy dobrej po­
godzie pokazy — w dzień Słońca, 
Jowisza i Księżyca. Wystawa pt. 
„Materia meteorytowa w naszym 
układzie słonecznym“ czynna jest 
od g. 10—20.

DYŻURY KATOWICKICH 
SZPITALI

Chirurgia miękka i Interna — 
Szpital nr 5 — Wełnowiec, ul. 
Józefowska 119, tel. 323-57, chir. 
urazowa — Szpital nr 7 — Szo­
pienice. ul. Korczaka 15, tel. 351-33, 
laryngologia dorosłych — Szpital 
nr 1 — Bogucice, ul. Markiefki 
87, teł. 392-36, laryngologia dzieci 
— Szpital nr 3 — Załęże, ul. Ma­
cieja 10, tel. 334-62.
POGOTOWIE DROGOWE PZMot.

KATOWICE, tel. 388-56 i BIEL­
SKO-BIAŁA, tel. 27-36 od g. 7—20.

KINA
KATOWICE: Kosmos — Książę 

i zubraK (11, ang. 17.0'0 10.30). 
Kkiio — Koty (w, fr iu.M. 12.30, 

-Go, 17.30, 20.00). Zorza — Szyiry 
(10, polski, 15.1», 17.45, 20.00). Swi’.- 
towid — ŻJO mil ùo darni (7, 
USA, 10.00 — 22.00 non stop). 
Śląsk — Czarny tulipan (14 Ir. 
15.30, 17.45, 2ti.c-0). Przyjaźń — 
Spotkanie ze szpiegiem (.2. pol- 
ski. ig.Go, 18 30). Elektron — 
Dziewczyna z gitarą (10. rańz. 
IG.30, 1,0.00). Hala Parkowa — Fa­
raon (14, polski, 17.00). Milenium
— Zawsze w niedzielę (11, polski, 
16.45, 19. o0). Dąoiihi — Zakazane 
Piosenki (14, polski, 16.30, 19.08). 
ZAŁĘŻE: iŁpolio — Marysia i Na­
poleon (1IÖ, polski, 16.30, 19.00). 
K .'los — nieczynne. LIGOTA: 
Bajka — I lamida (11, Mlii. 17.00, 
19.30). PIOTROWICE: Piast — 
Gangster i urzędnik (16, USA, 
17.C-J 1'0.30). SZOPIENICE: Blask
— iszieoko czeka (1«, USA, 17.00,
19.30). llatnik — Winnetou, I se- 
ria_ (11. ;u«.-NRP, 17.»9, IS-STC}.
JANÓW : Słońce — Złoto A.aski 
(18. . USA, 17.00, 19.30).

MÏKOL0W : Sb-.l — Inspektor i 
noc (15, bulg. 17.00 19.30).

MYSŁOWICE: Piast — Wlnne- 
tcu. II seria (11, jug.-NRF. 17.00, 
19.30). Adria — Obcy w Oriente 
(14. kut>. 13.30, 19.00). BRZEZINKA 
Zi ;z — Miejsce d a jednego (1'6, 
polski. _ 16.30, 19.00). WESOŁA:
Dar Góralka — Mściciel z gór 
■dl, radź. 10.30, 49.ee).

RUDA SL.: Bałtyk — Fatalny 
list (14, ang. 16.30. 19.00). Patria 
1 'czesnym, rankiem (14. radź. 17.00 
1 1.30). WiRICK: Piast — Oska:"ś;>ny ! 
(14. CSRS. _ 17.09, 19.301. BIELSZOiJ 
WICE: Uciecha — Długość poca­
łunku 00 (?5, CSRS. 1'6.30. 19.0..). 
KOCHŁOWICE: Bajka — J ieśmia­
ły w akcji (11 radź. 16.30, 19. ). 
li.ALEMBA: Ludowe — Wierność 
(14. mdz. 1'5.30, lü.eo).

SIEMIANOWICE: Jedność — 
Viva Maria (14, fr.-wl. 19.00. 15.00 
17.00. 20.00). MICHAŁKI WICE:'
Zr-rri — Wakacje nad morzem 
(9. rum. W.S3, 19 00).

SWIFTOCIIŁOWICE : Colosseum
— O carski tran (14, buig. 17.00, 
19 30). I.IPINY: Odrodzenie — 
Trzej muszkieterowie 11 seria 
(13. fr.-wt. 17.00. 19.30) CHROPA- 
CZÖW: Śląsk — Poznańskie sło­
wiki (14, polski, 17.00, 21.00).

RADIO
PROGRAM I

DZIENNIKI: 5.09. 6.00. 7,00. ».00, 
ló.t)',, 17.55, 20.00, 23.00, 24.00, t.00, 
" "i. 3.00.

7.35 Muzyka i aktualności. 1.45 
D:a dzieci starszych ,,Błękitna 
sztafeta”. 8.00 Przegląd prasy. 
8.15 od sola do orkiestry. 8.49 
Dr żabiński przed mikrofonem. 
9.00 Z nagrań lutnisty angielskie­
go Juliana Brearna. :i.2O O.k dę­
ta Pomorskiego Okręgu Wojsk. 
1-33 Muzyka operowa. 11.09 Kon­
cert rozrywkowy. 11.5? „Rodzice 
a dziecko”. 12.13 Muzyka ludowa 
n: lodów radź. 12.25 Rolniczy ku a 
drans. l-.jj Więcej, lepiej, .aniej. 
13.: o U progu romantyzmu. 13.40 
Sw .jsltie melodie. 14.90 Publicy- 
st ka międzynar. 14.15 Koncert 
O '... PR w Łodzi. 15.05 Grają 
rumuńskie zespoły rezr. 15.3« 
Kit-nrcu chóru a capella. 16.00 Po- 
poluJnie z młodością. is.Oii Rytmy 
mi »łych. 18.45 Język rosyjski. 13.10 
Ze wsi i o wsi. 19.25 Pięć minut 
o wychowaniu. '9.30 Koncert ży­
czeń. 2.-.33 Rewia piosenek. 21 93 
..Czterech z pianinem” .tuchow. 
21.37 imiski jazz. <1.49 Kwadrans 
dla poważnych. 22.39 Tematy i-r- 
tolPiwc w muzyce. 22.35 Śpiewa 
wtli;ski tygrys — Tom Jones, 
w'.'.'! programu III. 0.03
Pr”gram ureny ze Szczecina do 
godz. 3.30.

PROGRAM H
r-ZIENNlKI: 4.39, op, 5.39, 6.30, 

7...0, 8.30, 19.»», 12.03. 16.00, 19.00, 
21.G3, ), ■ ). 2.03. 3.00.

3.V3 luny, a poranna. 5.36 Mu­
zyko. rozrywkowa, 6.20 Glmnasly 
ka. ::.:j Radio-Reklama. 7.01 Aud. 
po-an i, 7.30 Przegląd prasy. 7.49 
«o’.iüe na Cziąń dobry. °.15 Ję- 

z. u .:rar.ru = ki. S.ló.Autl. Red, Spo 
lec-me1. 3.X Mozaika rozrywko­
wi. z życia ZSRR. 10.05 An­
ton; Dworzan — Tańce słowiań­
skie, -0.2'3 K meert rozrywkowy 
Ork. PR Krakow:- 10.50 „Z 
nie_nanye.. kart” ode. prozy. 
11.19 „ABC ekonomii’’. 11.25 Mu- 
zy'ta rumuńska. 12.05 Stan pogo­
dy. 47.1'5 Kalendarz w piosence. 
12.40 Kultura pilnie pt szuk i wa­
nn. 13.01 ..Bok dobrej roboty i 
ur-dzaj >w”. 13.21 Dla każdego 
coś miłego. 14.00 Nie czyń sobie 
sakotly, pzclirluu mi-itly. 14,30 
I.ist ze Śląsk Tł.45 Dla dzieci 
sta, szych „Błękitna sztafeta”. 
15.99 Utwory f.irtep. Sergiusza 
Prokofiewa. 11.30 Dla dzieci „Sę­
ki < ty Anielki” ode. p'w. 16.05 
Felieton Red. Społecznej. 16.20 
„Sioworzyszenie” — humoreska. 
16.3S Kabaret piosenki. i7.00 SI. 
Mag. informaci ny. 17 ?o Muzy­
ka rozrywkowa. 17.35 Specjalne 
w-.danio klubu przyjaciół w ete­
rze. 18.25 Najlepsze nagrania ze­
społów amatorskich w 1966 r,

1.45 Klub Entuzjastów Nowocze­
sności. U-0-5 Muzyka i aktualno­
ści. 19.30 Muzyk?, pol'-kt 20. 1 
„Ikar” fragmen. pow. 20.31 D.c. 
koncertu 21.38 Melodie taneczne. 
22.95 Pistolety dla panów — 
słuchów. !.45 Wspomnienie o 
zmroku — grają zespoły rozr. 
0.03 I nC1 ay 18 Szczecina do 
godz. 3.09.

— Najmilszy dla mnie jest 
Sylwester domowy. Tegoroczny 
będzie także w gronie rodziny, 
przy telewizorze. Naturalnie, 
jeśli program nie zawiedzie.

Dr Henryk Jankowski, naczel 
ny lekarz Wojewódzkiej Stacji 
Pogotowia Ratunkowego.

— Będę miał dyżur w pogo­
towiu. Spodziewam się raczej 
trudnej nocy, jak to zwykle 31 
grudnia. Ale co robić, służba 
nie drużba.

Plut. Mieczysław Daniłowicz, 
funkcjonariusz służby drogowej 
MO.

— Będzie to mój Sylwester 
szczególny, bo... przy kołysce. 
No, może nie tak dosłownie, ale 
w każdym razie w powiększo­
nej — o syna — rod.: nie. Speł 
niając nowe roczny toast, bę­
dziemy myśleć oczywiście prze 
de wszystkim o Januszku.

Magdalena Honc — bufetowa ' 
w barze kawowym „Expresso”.

— Na zabawę nie pozwoli mi 
brak czasu. Kończę pracę o go­
dzinie 22, a ponownie rozpo­
czynam rano w Now” Rok. 
Ca'a nadzieja w telewizji. Oby 
tylko program był ciekawy!

Elżbieta Boryczkówna. stu­
dentka III roku WSE w Kato­
wicach.

— Wybieram się na bai stu­
dencki, który urządza WSP. 
Idziemy całą paczką, powinno 
więc być wesoło.

Maciej Kielski, prawnik.
— To będzie mój najatrakcyj­

niejszy Sylwester, Nowy Rok 
bowiem powitam w Budapesz­
cie wraz z miłą sercu osobą. 
Przy okazji zobaczę miasto, któ 
re bardzo chciałbym poznać.

And. ej Mańka, student IV 
roku Politechniki Śląskiej:

— Marsą o wyjeźdile w gó­
ry. Nawet najbardziej szałowy 
bal nie zaslané mi nart. Wraz 
z kolegami wybieram się do 
Milówki, gdzie urzr.dzimv so­
bie kawalerskiego Sv’westra. O 
północy przypinamy deski i z 
pochodniami udajemy się na 
przejażdżkę.

Koncert
rozrywkowy

w Filharmonii
Śląsk ej

Ostatni vz tym roku koncert 
Filharmonii Śląskiej poświęcono 
muzyce rozrywkowej.

Wykonawcami są piosenkarze: 
Elżbieta Ryl-Górska i Tadeusz 
Woźniakowski, pianista Zbigniew 
Kalemba, chór mieszany „Ogni­
wo” i orkiestra symfoniczna Fil­
harmonii Śląskiej pod wytrawną 
batutą Czesława Płaczka.

Koncert odbędzie się dziś, w pią 
tek, 30 grudnia o godz. 19, w ka­
towickiej Filharmonii.

Dziś 30 bm. o g. 19, w KMPiK 
przy ul. 15 Grudnia, dr, ott0 We­
st tych, dyrektor Wojewódzkiej 
Przychodni Przeciwgruźliczej wy 
głosi odczyt o aktualnych proble­
mach gruźlicy.

W tym samym dniu, o godzi­
nie 18-tej, w Klubie DOKP przy 
ul. Dworcowej — prelekcja inż. 
Włodzimierza Kranza o konieczï 
nosci obrony niepalących przed 
szkodliwym działaniem dymu pa­
pierosowego.

PROGRAM in
18.05 UKF and. magazynowa. 

18.45 Msza chilijska. 19.10 Mój 
magnetofon. 19,3o Słoneczne ży­
cie. 19.40 Nagrania Studia Muzy­
cznego. 20.00 W wyższych sferach. 
20.14 Czy to ty, Izabello. 20.40 
Pieśni nieba i ziemi. 21.C5 Kon­
trapunkty. 21.20 Przekrój przez 
„Przekrój”. 21.35 Tylko po hisz­
pańsku. 21.50 Opera tygodnia. 
22.00 Fakty dnia. 22.07 Gwiazdy 
siedmiu wieczorów. 22.15 Dziwa, 
dętko — aud. magazynowa. 22.30 
Piosenki od ręki. 22.55 Miniatury 
poetyckie. 23.00 Muzyka nocą.

TELEWIZJA
KATOWICE

9.00 — T?leferie: „Psi pazur”
— ode. IV filmu TV potek, z se­
rii: „Czterej pancerni i pies”.

16.00 Teleferie: „Miś z okienka” 
i „Kożucha kłamczucha” — Ja­
niny Porazińsklej oraz „Przygody 
myszki Miki” — film rysunkowy.

17.10 „Aktualności”«
17.30 Dziennik.
17.40 „Dowód rzeczowy” — film 

x serii: „Bella i Sebastian”.
18.05 „Rendez vous narodów*’

— rep. filmowy ze Szwajcarii.
18.30 „Śpiewa Teresa Koaevija”.
18.45 Mag. medyczny.
15.20 „Dobranoc”.
19.30 Dziennik.
20.00 „To byl rok < (z KA

TOWIC).
20.15 „10 minut recensí” — 

przed kamerą Ludwik Flaszen (z 
WROCŁAWIA).

20.30 Poznański Teatr Telewizji: 
Pierre Marivaux — „Szkoła mi­
łości”. Tłumacz. Stanisław Heba­
nowski, rei. i realiz. TV Jarzy 
Hoffmann, scenogr. Barbara Wol- 
niewicz, muz. Jerzy Gerdo, cho- 
reogr. Konrad Drzewiecki. Wy­
konawcy: Danuta Balicka, Hanna 
Wróblówna, Kazimiera Nagajów- 
na, Zygmunt Malanowicz, Prze­
mysław Zieliński. Tadeusz Wojtec 
ki. Zbigniew Szpecht (z POZNA­
NIA).

21.30 Giełda reporterów.
22.00 Dziennik.

OSTRAWA
9.30 — W poszukiwaniu przy­

gody; 10.05 — Świąteczny spacer; 
10.35 — Przegląd aktualności ze 
świata; 16.00 — Mecz hokejowy 
Slavia Praga — ATK Sztokholm; 
17.25 — Komin iarczyk — opera 
dziecięca; 18.25 —• Panowie wete­
rani; 19.00 — Dziennik; 19.20 — 
Świat w 1966 roku; 20.15 — Zapra­
szamy do tańca; Ostatnie wiado­
mości.

Wypadki
W ostatnich dniach na ulicach 

Katowic zdarzyło się kilka wy­
padków drogowych, których ofia 
ry doznały lżejszych lub cięż­
szych obrażeń ciała. A oto nie­
które wypadki:

• Samochód .»Warszawa” pro­
wadzony przez Macieja Bro-mko­
sa-, wpadłszy w poślizg, uderzył 
na ul- Dzierżyńskiego w róg do­
mu. Kierowcy nic się nie stało, 
ale jadący z nim pasażer, Sta­
nisław Pater, został ciężko zra­
niony.

• W tym samym dniu pod prze 
jeźdżający ul. Westerplatte tram­
waj linii „7” dostał się 45-1 etni 
Ryszard Czora, Mimo natychmia­
stowej pomocy, zmarł on po 
przewiezieniu do szpitala.

O O szczęściu może mówić na- 
tomiast Maria Czelańska, która 
potrącona na ul. Warszawskiej 
przez „Nysę” — doznała złama­
nia ręki. Chyba także „przyjaz­
ny” był los dla Kazimierza Tu­
rowskiego, bo zderzenie z „Ny. 
są” kosztowało go tylko złama­
nie żeber.

12 bajek 
firnowych

Noworoczną niespodziankę dla 
dzieci Katowic przygotował Pa­
łac Młodzieży. W dniach 31 
grudnia, 1, 3, 4 i 5 stycznia o g. 
10 i 12 odbędą się tam prze­
glądy filmów rysunkowych wy­
twórni bielskiej. Wśród 12 ba­
jek dzieci zobaczą „Kłusowni­
ka”, „Jak Szaruś po Polsce 
wędrował”, „Jacek i jego pie­
ski”. Wstęp na imprezy jest 
bezpłatny, ale mimo to trzeba 
zaopatrzyć się w karty wstępu 
(w kasie pałacowej), aby unik­
nąć tłoku.

2 stycznia, w Pałacu Młodzie­
ży, bajkę „Śpiąca królewna” 
wystawi Teatr z Zabrza. Począ­
tek o g. 11 i 14. Bilety do na­
bycia w kasie.

Osi edl u Ma r ch le wsk i-c eo d oczek a- 
ły się oświetlonej drorti, która od 
dwóch lat tonie w egi.oskich 
ciemnościach. Ta ulica, bez naz­
wy, nigdy też nie jest sprzątane. 
Może na wiosnę Zarząd Zieleni 
Miejskiej zatroszczy się p zago- 
apoda.rowainie placu miedzy wy­
mieni cnym i bl okami.

Marian Wenzel — technik
W przyszłym rokti należałoby7 

pomyśleć o zorganizowaniu do­
jazd u na mecze piłkarskie GK.S 
Katowice.

Pelagia Świtała — ekonomista
Uważam, że celowe byłoby li­

mie szczenię w kilku ounktach 
Katowic estetycznych plansz lub 
tablic z planem miasta (u- 
względniająeych wszystkie dziel­
nice i ulice). Należałoby również 
opracować i wydać z broszurowa­
ny plan Katowic, bardzo potrze­
bny w związku z dużym napły­
wem do nas turystów.

Teresa Kowalska — nauczyciel­
ka

Spodziewam się, że zostanie u- 
regulowana siprawa opłat za orze 
jazdy autobusami w obrębie Ka­
towic. We wszystkich miastach 
wojewódzkich przejazd autobu­
sem kosztuje 89 gr, podczas gdy 
u nas, korzy stając z autobusu 
nr 12, który kursuje w obrębię 
miasta, płaci się już za jeden 
od einek trasy (przystanek) 1.80 zł.

Z UKOSA

Czarna na bhłym
O tym, ile wysiłku wkładają 

gospodynie w gruntowne sprzą 
tanie mieszkań (zwłaszcza w o- 
kresie przedświątecznym), wie­
dzą doskonale wszyscy domow­
nicy. Wiele zwolenniczek świą­
tecznych porządków do dziś 
odczuwa je w mięśniach.

Najdłużej chyba pamiętać bę­
dą dni poprzedzające święto, go 
spodynie z bloku nr 3 Spół­
dzielni Mieszkaniowej DOKP 10 
Piotrowicach przy ul. Żurawiej 
40. Porządki byty już ukończo­
ne. Podłogi wyczyszczone na 
wysoki połysk, w oknach za­
wieszone śnieżnobiałe firanki...

— I wszystko na nic. W ciągu 
kilku minut mieszkanie pokry­
ło się tłustą sadzą, która bu­
chnęła gwałtownie z pieców — 
skarżyła się nam niemal z pła 
czem jedna z lokatorek wspo­
mnianego budynku. Długo trwa 
ły jej narzekania, zanim do­
wiedzieliśmy się, iż sprawcami 
tej „czarnej” niespodzianki by­

li ludzie, którym Spółdzielnia 
powierzyła przebudowę komi­
na. Trudno dociec, dlaczego nie. 
uprzedzono o tych zamierzę 
niach lokatorów. Nasuwa się 
też pytanie, kto przywróci do 
dawnego stanu czarne od tłu­
stej sadzy ściany, kto pokryje 
straty poniesione przez lokato­
rów?

Modernizacja okłada
komiixiikíícfpeijo

w Chorzowie
DOTYCHCZASOWY Stan ulic w Chorzowie daleko odbiega 

od potrzeb stale wzrastającego ruchu kołowego w tym 
mieście. Na wielu ulicach, zwłaszcza przelotowych» które 
są zbyt wąskie, raz po raz tworzą się korki- Zauważyć to mo 

żna, najczęściej w samym centrum Chorzowa — w Rynku, 
gdzie kawalkady samochodów, zmuszone przystawać przed przy 
Stankami tramwajowymi, blokują wszelki ruch w śródmieściu.

Postanowiono uporać się z tym 
niełatwym dlą miasta proble­
mem. W roku bieżącym 5a począt 
kowano realizację szeroko zakro­
jonego planu przebudowy głów­
nych arterii komunikacyjnych 
łączących Chorzów z sąsiednimi 
miastami. Ng pierwszy plan po­
szedł odcinek ulicy. F. Dzierżyń 
skiego w kierunku Bytomia. 
Część odcinka jest już gotowa. 
W najbliższym czasie powstanie 
drugi pas jezdni, zaś tory tram­
wajowe linii nr 6 przesunięte zo­
staną poza budynki mieszkalne. 
Będzie też wybudowana obwodmi 
ca, która pozwoli cały ruch ko­
łowy w stronę Bytomia skiero­
wać poza centrum Chorzowa.

Rozpoczęto ponadto budowę 
drogi, stanowiącej przedłużenie 
ul. Kościelnej w Chorzowie-Ba- 
torym. Połączy ona tę dzielnicę 
z Katowicami i Gliwicami i skró 
ci o 4.5 km dojazd do tych 
miast. W związku 7. rozbudową 
huty „Batory”, likwidacji uleg­
nie ul. Leśna. Już w przyszłym 
roku przystąpi się do‘ budowy 
zastępczej drogi, która biec bę­
dzie do ul. Armii Czerwonej w 
kierunku Świętochłowic.

Zmodernizowaną zostanie także 
ul. Siemianowicka w Chor zowie 
Starym, gdyż z uwagi na bli­
skość Wojewódzkiego Parku Kul­
tury i Wypoczynku oraz Ośrod­
ka Telewizyjnego — ruch na tej 
ulicy stak* się powiększa.

Za kilka lat przejazd przez Cho 
rzów do sąsiednich miast nie bę­
dzie stanowił problemu. Rozbu- 
dn-wana sieć nowoczesnych arte­
rii i ulic przelotowych w Chorzo­
wie umożliwi okrężny i nieskrę­
powany ruch pojazdów mecha­
nicznych. (ir)

W hlflcu Miodzie y

(W dniu dzisiejszym kończy­
my zamieszczanie wypowiedzi 
w ankiecie „Czego spodziewam 
się io moim mieście w roku 
1967?” Postulaty, które nadejdą 
już po 31 grudnia, prześlemy 
do odpowiednich urzędów i in­
stytucji. Naszym koresponden­
tom serdecznie dziękujemy za 
nadesłane życzenia noworocz­
ne).

DZIŚ POSTULUJĄ:
Stanisław Jańczak — emeryt
Spodziewam się. że dyrekcja 

huty ..Baildon” do.sta.rczv potrze­
bnej ilości żużla, w celu połącze­
nia ulic Niskiej z Barcelińs.ką. 
Należałoby również w przyszłym 
noku wybudować w Piotrowicach 
pawi! on handl owy.

Irena Sulczewska — rencistka
Pragnę, aby w roku 1967 bloki 

nr 138 i 139 obok ..Górnika” na

Tylko 
dla pań

Wszystkie chcemy być piękne 
w noc sylwestro-wą. Wiadomo, 
niezbędna do tego jest modna *fry 
zura i staranny makijaż. Rady 
specjalistek w tej mierze będą 
więc bardzo cenne.

Danuta Żeleska — kosmetycz­
ka, uważa, iż podstawowym wa­
runkiem ładnego wyglądu jest 
świeża, wypoczęta twarz. Lepszy 
efekt da godzinny relaks, aniżeli 
kosmetyczny zabieg. Po małym 
wypoczynku, nakładamy na twarz 
odżywczą maseczkę z oliwy i 
miodu. Obowiązuje w tym sezonie 
delikatny makijaż. Silnie podkre­
ślone są tylko oczy, najlepiej 
przez długie sztuczne rzęsy. Kre­
ski na powiece (nie przedłużone 
poza linię oka) można również 
zrobić kolorowym tuszem np. nie­
bieskim lub zielonym. Pudrując 
twarz, (pudrem w kreriiie lub w 
płynie), nie zapominajmy o od­
słoniętym dekolcie i ramionach. 
Usta malujemy jasno, co zawsze 
odmładza.

Modne uczesanie — radzi Urszu 
la Wolna, fryzjerka z hotelu „Ka­
towice” — jest bardzo kobiece i 
naturalne. Włosy półdługie, lekko 
podwinięte, raczej bez grzywki. 
Młodym dziewczętom wypada no­
sić przypinane włosy — zaplecio­
ne w warkocz lub proste — pu­
szczone na ramiona. Jeśli krótkie 
— to ścięte asymetrycznie.

P c d.7.1 eko w ania
Dyrekcji i Radzie Zakładowej 

Bytomskich Zakładów Przemysłu 
Odzieżowego renciści dziękują za 
miłe spotkanie i upominki.

• * ♦

Renciści i emeryci kopalni „Mi­
chał” serdecznie dziękują Dyrek­
cji i Radzie Zakładowej za bez­
płatne, trzytygodniowe wczasy 
lecznicze w Kołobrzegu - Podcze-

lu, jak również za przydzielanie 
autobusów na jednodniowe wy­
cieczki do śląskich miejscowości 
wypoczynkowych.

Dyrekcji, Radzie Robotniczej i 
Radzie Zakładowej kop. „Ziemo­
wit” renciści i emeryci dziękują 
za zorganizowanie pięknej „Bar­
bórki” oraz kilku wycieczek.

Panorama wyników (2)

800, M i sïiafeîy
lIsrweglQ
na Torkacie

Tak to zmieniK się sytuacja: w sprintach jesteśmy 
prawdziwą potęgą, natomiast na długich dystansach — 
ongiś będących naszymi mocnymi punktami — nie mamy 
teraz prawie nie do powiedzenia. Na średnich dystansach 
— również...

W SKALI światowej, na 
dystansach średnich, rok 
stał pod znakiem 19- 

letniego Amerykanina, Jima 
Hyuna, który ustanowił rekor­
dy świata w biegach na 380 
yardów (1:44.9) i na 1 milę 
(3:51,3). Jest to najmłodszy 
sredniodystansowy rekordzista 
świata w historii lekkiej atle­
tyki; nowe potwierdzenie sta­
łego obniżania się wieku w 
sporcie! James Ronald Ryun u- 
rodził się 29. 4. 1947 w Wichita. 
jest studentem uniwersytetu 
Kansas, posiada 188 cm wzro­
stu, waży 74 kg. Jego trener 
Bob Timmons. jest zdania, iż 
dopiero za dwa. trzy lata Ryuu 
osiągnie pełną dojrzałość bie­
gową i będzie zdolny pokonać 
dystans 1 mili w czasie 3:48! 
Timmons przewiduje starty 
swojego podopiecznego na 5 
km. Przypomnijmy jeszcze, że 
to właśnie Jim Ryun uznany 
został za najlepszego sportow­
ca świata roku 1966 w plebi­
scycie agencji ISK.

W Europie ton na średnich 
dystansach nadają Niemcy. 
Francuzi po wycofaniu się 
Michela Jazy, nie będą już tak 
groźni, aczkolwiek nadal nale­
żą do ścisłej czołówki.

A oto najlepsze wyniki roku na 
800 metrów:

EUROPA
Kemper (NRF) 1:44,9
Matuschewski (NRD) 1:45,9
Carter (W. Br.) 1:46,3
Tuemmler (NKF) 1:46,3
BogaUki (NRF) 1:46,5
Boulter (W. Br.) 1:46,5
Carroll (Irlandia) 1:46,7
Jungwirth (CSRS) 1:46,7
Kinder (NRF) 1:46.7
Adams (NRF) 1:47.0

Tak wygląda pierwsza dziesiąt­
ka europejska na 800 m. Z Pola­
ków najlepszy w tym roku czas 
uzyskał Witold Baran — 1:48,1; 
jest to 27 rezultat w Europie, po 
za Europą biegano 880 yardów; 
przyjęto odejmować od wyniku 
na 880 y 0,7 sek i w ten sposób 
obliczać prawdopodobny czas na 
800 metrów. Oto lista pozaeuro­
pejska:
Ryun (USA) 1:44,2
FirrWl (USAI 1,45,8
Clou£h (Australia) 1:46.2
Doubeli (Australia) 1:46.’
Nelson (USA) 1:46,2
Kiprusut (Kenia) 1 16.5
Kerr (Jamajka) 1:16,5
Crothcrs (Kanada) 1.46.6
Hunt (USA) 1:46,8
Perry (USA) 1:47,0

1000 METRÖW

Kemper (NKF) 2:16,2
Tuernmler (NRF) 2:16,5
Norpoth (NRF) 2:18 3
Kinder (NRF) 2:19,0
Boulter ;w. Br.) 2:19,6

Na 1500 m w Europie prze-

2000 METROW
Jazy (Francja) 
Norpoth (NRF)

4:56,2
4:57,8

No więc — to byłyby średnie 
dystanse. Aby trochę poprawić 
humory, skwaszone niskimi 
lokatami naszych biegaczy, za­
mieszczamy jeszcze tabele wy­
ników w biegach sztafetowych. 
W tych konkurencjach mamy 
wiele do powiedzenia. Ale... 
sztafeta iest zawsze loteria! T 
tak na mistrzostwach Europy w 
Budapeszcie przeżyliśmy gorz­
kie rozczarowanie, gdy nasza 
czwórka sprinterská nie zdołała 
zakwalifikować sie nawet do fi­
nału — ona, która typowana 
była do złotego medalu!...

4 X 100 M — EUROPA
Francja 39,2
Polska 39,6
NRF 39,7
NRD 39,7ZSRR 39.7Włochy 39,8W. Brytania 40,0Holandia 40 0
CSRS 40,2
Szwajcaria 40,4
Węgry 49,5
Belgia 40,8
Hiszpania 40,8
Bułgaria 41,0
Grecja 41,1

POZA EUROPĄ

USA y 39a
Ghana y 39,6
Australia y 39,8
Jamajka y 39,8
Nigeria y 40.2
Kanada y 40,2

Literka „y” oznacza, że wvnik
osiągnięty został w biegu 4 X HO
yardów od czego odjeto 0,2 sek.

Nasi doborowi czterystume- 
trowcy — oczywiście otwierają 
listę najlepszych wyników eu­
ropejskich:

4 X 400 METRÖW
Polska
NRF
W. Brytania
NRD
Francja
Włochy
Węgry
ZSŘR
CSRS
Hiszpania

POZA
LISA

EUROPĄ

3:04,5 
3:04,8 
3:05.3
3:05,7
3:05.7 
3:06,5 
3:07.8
3:08.0 
3:08,1 
3:10,1

2:59,6
Trynidad y 3:01.6
Kanada y 3:03 1
Jamajka y 3:05,6
Portoriko v 3:10.7

Y: od czasu na 4X440 
odejmuje się 1,2 sek.

yardów

Polska sztafeta 4 x 400 m jest 
zatem na czwartym miejscu w 
świeeie! I tym otitymistycz.nym 
akcentem kończymy drugi od­
cinek „Panoramy wyników”..

(d)

Po udanym tournee po Kana­
dzie, nasi hokeiści zaprezentu­
ją się katowickiej publiczności 

' meczu międzypaństwowym z 
Norwegią. W niedzielę na Tor­
kacie o godzinie 18 przekonamy 
się. jakie korzyści wynieśli nasi 
hokeiści z występów w Kana­
dzie. Norwegia jest naszym tra­
dycyjnym już partnerem i dłu- 
golatnim rywalem. W ubiegłym 
roku Polacy dwukrotnie zmie­
rzyli się z Norwegami, ulega­
jąc im w Oslo 1’2 w Saasbor. 
gu 4:5. Norwegowie reprezentu­
ją dobi-y średni poziom europej­
ski, dzięki starym kontaktom z 
F;"ami i Szwedami.

Trenerzy nasze;, drużyny Ma­
sełko i Jeżak mają pewne klo­
poty z ustaleniem reprezenta­
cji. p nieważ zawodnicy war­
szawskiej Legii nie mogą być 
brani pod uwagę z powodu wy­
stępów w Austrii, a ponadto nie 
bęcteie mógł wystąpić Frątczuk, 
który uległ w Ka.nadzie poważ­
niejszej kontuzji. W tej sytuacji 
na zgrupowanie na To-kacie, 
które rozpoczęło się w środę, 
powołani zostali następujący za­
wodnicy: Wiśniewski, Kosj’1, 
Tkacz — Reguła, Sitko, Szlapa, 
Klocek. Góralczyk. Fryzlewicz
- Żurawski. Kilanowicz, Stefa­
niak — Karol Fonfara. Wilcz ‘k, 
Andrzej Fonfara — Manowski, 
Konarski, Białynicki — Gałę- 
zowski, Solorz, Nowak Cza­
chowski i Siedlaczek. Norwego­
wie graja przedtem w NRD i 
do Katowic orzyjadą sobotę 
Spotkanie prowadzić będzie naj­
lepszy sędzia ostatnich mi­
strzostw świata w Lublanie — 
Starowojtow (ZSRR) w towa­
rzystwie swego rodaka Seglina

Bilety w przedsprzedaży w 
kas ich „Orbii.u” PTTK w' Ka­
towicach oraz ra Torkacie.

(tn-del)

Pnyklfld öo noślniięwaiil
Lodowisko 

między blokami
Od kilku dni mróz szczypie w 

uszy. Nareszcie można urządzić 
naturalne ślizgawki. Mimo sprzy­
jających warunków atmosferycz­
nych, jest ich ciągle za mało. 
Z dużą przeto satysfakcją odnoto­
wujemy piękny przykład urządzę 
'nią lodowiska dla młodzieży 1 to 
nie gdzieś za miastem lecz mię­
dzy blokami, pod oknami miesz­
kań.

Ślizgawkę tę urządziła Kato­
wicka Spółdzielnia Mieszkaniowa
— między nowymi blokami przy 
ul. Bluszcza 29 w Katowicach. Od 
rana do wieczora kręcą się na 
równej tafli mali łyżwiarze 1 
hokeiści. Prowizoryczne lodowis­
ko jest oświetlone, obok bowiem 
ustawiono choinkę z kilkunasto­
ma żarówkami, które dają tyle 
światła, że na tafli jest jasno.

Młodzież z ul. Bluszcza przy jem 
nie spędza ferie świąteczne. Na­
śladownictwo w tej sprawie mile 
widziane!

wodzi jeszcze Michel Jazy, któ 
ry wycofał się w październiku 
z bieżni.

EUROPA
Jazy (Francja) 3:36,3
Odložil (CSRS) 3:37.6
Wadoux (Francja) 3:37,7
May (NRD) 3:38,0
Rajko (CSRS) 3:38.7
Wilt (ZSRR) 3:39.0
Hofmann (CSRS) 3:39.1
Tuernmler (NRF) 3:39,1
Baran (Polska) 3:39.5
Norpoth (NRF) 3:39.7

Z naszych zawodników Szordy- 
kowski zajmuje 20 miejsce z cza­
sem 3:41,7, Tkaczyk jest 22 — 
3:41,8, Brehmer 30 z czasem 3:42,4.

1500 M POZA EUROPĄ
Ryun (USA) 3:36,1
Keino (Kenia) 3:36,8
Camien (USA) 3:40,7
Grelle (USA) 3:43,3
Toogood (Australia) 3:13,6

NA 1 MILE

Ryun (USA) 3:51,3
Keino (Kenia) 3:53,4
Grelle (USA) 3:55,4
Burleson (USA) 3:57,3
Weisiger (USA) 3:58,0
Day (USA) 3:58,4
Studd (N. Zelandia) 3:58,4
Romo (USA) 3:58,8

Najważniejszą imprezą lekko­
atletyczną sezonu halowego będą 
II Europejskie Igrzyska, które 
odbędą się 11—12 marca w Pra­
dze. Na starcie tej imprezy sta­
ną także reprezentanci Polski, 
Trenerzy wytypowali 20 zawód, 
riików, którzy przygotowywać 
się będą do igrzysk. Są to: 
sprint — Maniak, Jaworski, Du­
dziak. Wagner, Romanowski, 
Anielak; 400 m — Badeński, Bo­
rowski, Werner. Nowakowski; 
płotki — Kołodziejczyk, Chruś­
ciel, Wodzyński Wysocki; w dal 
— Szmidt, Stalmach; tyczka — 
Sokołowski, Węcek; wzwyż — 
Czernik; kula — Komar.

Do Pragi wyjedzie szczuplej-
• ata« ■ w. mix ..■

sza ekipa wyłoniona z vrymie­
nionych zawodników. Fodczas 
igrzysk w Pradze sprinterzy star 
tować będą na 50 m, płytkarze 
na 50 m ppł a sztafety rozgry­
wane będą na takich dýs^nsach, 
jak np. 4 x 1 okrążenie bieżni, 
4 — 3 — 2 — 1 okrążeni»» bieżni.

Nasi lekkoatleci startować bę­
dą przed wyjazdem do Prag: w 
kilku zagranicznych i krajowych 
mityngach: 29 l. Moskwa, 4. 2. 
Szczecin. 12 2. Szczecin, 26. 2. 
Berlin i Belgrad, 4. 3. Madryt.

W okresif od 13 do 27 lutego 
grupa biegaczy wyjedzie na 
wspólny trening halowy z lek­
koatletami NRD.

„TRYBUNA ROBOTNICZA” - organ KW PZPR w Katowicach, 
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— Nie mogłam zostać ani minuty dłużej u tego indy- 
widuum, które wołało spokój niż mnie! Mam swoją god­
ność kobiecą!

Właściwie... nie o to chodzi.— a więc o co?
— Pani powiedziała, že chce skończyć z życiem!

Naprawdę? Tak powiedziałam?
— - ik właśnie, signora.
— To było dobre, prawda?
— Jak proszę?

_ Jestem zachwycona, że zrobiłam na panu takie 
wrażenie. Mysli pan, że Orlando mi uwierzył?

Stał oniemiały wobec takiego cynizmu, ona patrzyła 
na niego zdziwiona, nagle błysk zrozumienia ukazał się 
w jej ( zach, a potem bezgraniczne zdumienie. Zapytała 
z niedowierzaniem:

— Chyba nie wziął pan na serio moich słów?
— Ależ... tak, signora!
— Co? Och, to zabawne!
— Zdawało mi się, że pani iest bardzo nieszczęśliwa
— Ależ jestem bardzo nieszczęśliwa, signor lecz 

żeby...
Cyrus powtarzał z uporem-
— Przecież pani krzyczała!
Teraz cała sprav, a zaczynali ją wyraźnie bawić.
— Pan jest cudzoziemcem, signor ?
— Amerykaninem.
— To dlatego... pan nie jest przyzwyczajony do na­

szego sposobu bj'cia.
Cyrusowi A. Williamowi zdawała się, że słyszy daleki 

szyderczy śmiech Tarchininiego.
— Pan się obawiał, że się zabij ę? Dlatego pan przy­

szedł? To naprawdę miło... bardzo miło...
Zbliżyła się do niego i szepnęła słodko:
— Czy nikt jeszcze nie powiedział panu, że pan ma 

piękne oczy?
Leacok nie pamiętał czy mu to ktoś mówił, czy nie, 

wiedział tylko jedno, że jeśli otworzy usta powie jej 
coś bardzo brzydkiego. Zbierała w nim fala gniewu 
i żeby n.e wybuchnąć, wyszedł trzasnąwszy mocna 
drzwiami.

Cyrus powrócił do hotelu i kiedy poprosił o klucz, 
wręczono mu telegram z Bostonu. Walerla! Ta dzièw-
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czyna kochana nie domyśla się nawet, jak bardzo w porę 
przyszedł jej telegram i jak temperatura uczuć jej narze­
czonego podskoczyła w górę, odkąd zetKnął się z we­
sołą wdówką.

„Cyrus A. William Leacok, Riva San Lorenzo e Cavour, 
Werona, Italia. Ośmieszyłeś mnie stop Pełna podziwu 
dla Kolumba stop Wracać natychmiast stop Żeby się 
wytłumaczyć stop Waleria".

Co to znaczy? Dlaczego Waleria, tak dobrze wycho­
wana, taić dbała o formy, tak wyczulona na to, co 
wypada, a co nie wypada, uniosła się do tego stopnia, 
żeby mu wysłać tak brutalny telegram. Co to za Ko­
lumb, którego tak podziwia? Miał zamiar natychmiast 
odpowiedzieć ostro s.wej narzeczonej, kiedy nagło przy­
pomniał sobie jak przez mgłę inny telegram. Kierownik 
recepcji potwierdził, że istotnie poprzedniej nocy tele­
grafował do Miss Walerii Pearson. Cyrus A. William 
poczuł, jak lodowaty dreszcz przebiega mu wzdłuż krę­
gosłupa. Wyschniętymi wargami pytał dalej :

— Czy przypadkiem nie macie tekstu depeszy, którą 
wysłałem?

— Nie wiem, signor, zaraz sprawdzę...
Urzędnik nie chciał się zdradzić, że nie tylko prze­

chował starannie w kopercie ów list, lecz że cały perso­
nel zapoznał się z jego treścią. Udawał, że przerzuca 
papiery i w końcu wykrzyknął:

■ Ach! Znalazłem, signor! Co za szczęśliwy przy­
padek!

Cyrus przebiegł szybko wzrokiem tekst, nie mógł zro­
zumieć, jakie czary skłoniły go du popełnienia takiego 
głupstwa. Winę ponosił Tarchinini, jego żona oraz ich 
grappa. Przeklinał w duszy Weronę, tu przeklęte tmasto, 
w którym gentleman z Bostonu w ciągu kilku zaledwie 
godzin potrafi zapomnieć o wszystkim, czego się nauczył. 
Pełen skruchy wysłał nową depeszę do narzeczonej:

„Waleri. Pearson, Aleja Lincolna 33, Boston, Massa­
chusetts USA. Proszę o wybaczenie stop Byłem zmę­
czony stop Powietrze werońskie mi nie służy stop Cie­
szę się na rychły powrót stop Mam nadzieję, że mi prze­
baczysz stop Serdeczności stop Cyrus .

Nazajutrz, dzięki perspektywie na szybki powre do 
kraju Cyrus A.‘William od samego rana był w świet­
nym nastroju. Podczas gdy się ubierał, przypomina 
sobie ze wzruszeniem swoje codzienne zajęcia w Bosto­
nie: rano gimnastyka, natychmiast po wyskoczeniu 
z łóżka, pełne godności skinienie głową w odpowiedzi 
na ukłony służby, kiedy schodził na dół na śn.adanie 
(ach, gdzie ta świeżość soku cytrusowego, tłust.ość 
oiysianki, pikantna woń smażonego bekonu!) i pierwsze 
wiadomości dziennika, który przerzucał podczas jedze­
nia. Nje b iz pewnego zmieszania uprzytomnił sobie 
nagle, że odtąd Waleria będzie legalnym świadkiem tego 
co' ziennego rytuału. Rozgoryczenie Leacoka było przy­
czyną, że myślał z taką serdecznością o swej przyszłej 
małżonce. Prawdę mówiąc, miłość nigdy nie intereso­
wała. zbytnio tego młodego i dystyngowanego prawnika. 
Ukazał, że sprawy te wpływają ujemnie na wolę, a więc
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młodzieniec dążący do osiągnięcia poważnej pozycji 
w świeeie powinien unikać miłości jak najstaranni-j.

Leacok był przekonany, że Di Martino, obecny szef 
Lanzolinicgo. rozpozna na zdjęciu Rossiego, swego wie­
czornego klienta, wcale więc nie było mu spieszno. Ma 
mnóstwo czasu na wykonanie dobrowolnie podjętej misji. 
A może — tak był pewien winy Orlanda i jego Miki — 
kilkugodzinna zwłoka, kto wie, umożliwi kochankom 
ucieczkę. Już sama myśl o tym przejęła go zachwytem — 
jakiż to byłby cios dla komisarza, z tą jego pewnością 
siebie i wiarą w znajomość psychiki zbrodniarzy v oroń­
skich. Szczerze mówiąc, jedyną rzeczą która P 'wstrzy­
mywała Amerykanina od opuszczenia z lekkim sercem 
Włoch, było pragnienie udzielenia druzgocącej nauczki 
pezwstydnemu detektywowi, który wyolbrzymiał naj­
prostszą w świeeie sprawę. Tarchinini wymyśla; urojeń 
trudności dla podkreślenia swej waznBsc chociaż mógł 
nie przeciągać już sprawy i orzymknąć Lanzolinicgo 
wraz z jego wspólniczka " Mam próbował
sobie wyobrazić, jaką mine zrobiłaby Mika, gdyby obaj 
detektywi przyszli ją aresztować. Skłonny był już nie­
mal współczuć jej, kiedy naglę zdawało mu się, że 
słyszy szept: „Czy powiedział już <toś panu, że ma pan 
piękne oczy?” Co za bezczelność! Ta Mika! Karmionemu 
Biblią stareła przed oczami Jezabel, kiedy nagle za 
sprawą diabła wśliznęło się do jego umysłu maleńkie, 
podstępne pytanie: „Gdybyś umarł, czy Waleria pomimo 
żałoby zauważałaby, że ktoś ma piękne oczy?” „Z pew­
nością nie! „To prawda... dochowałaby wierności twej 
pamięci, a jednak”... „a jednak co?” „Do diabła, tak 
między nami, gdyby nie posag, czy spojrzałby kto na 
Walerię?

Cyrus Ą. William wyszedł szybko z pokoju żeby nie 
musieć odpowiedzieć na to pj tanie.

Kiedy zn"lazł się na chodniku przed hotelem, spo­
strzegł ze zdumieniem, że zbliżało się już południe, na­
leżało więc wkrótce złożyć wizytę Di Martinowi. Nie 
spiesząc się zbytnio, udał się do restauracji mieszczącej 
i? w zabytkowej dzielnicy, gdzie na cześć libacji u Tar­

chininiego zjadł tak solidny półmisek spaghetti z mię­
sem, że dostał lekkiej zadyszki i pot wystąoił mu na 
skronie. Po tym obfitym posiłku nie miał odwagi zaba­
wić się natychmiast w detektywa, wskoczył więc do 
taksówki i kazał się zawieźć do parku Regina Marga­
reta. Spacerował chwilę pod drzewami, żując gwałtownie 
gumę, miał nadzieję, że przyśpieszy w ten sposób tra­
wienie, które zapowiadało się nie najlepiej. Wyczerpany 
tą nierówną walką, usiadł niebawem na ławce i przym­
knąwszy oczy zasnął jak prawdziwy obywatel Werony. 
Powietrze było tak słodkie, że Cyrus A. William odpo­
czywał spokojnie, aż słońce skłoniło się ku zachodowi, 
ochładzając atmosferę i nagły świeży powiew wyrwał 
go ze snu bez marzeń. Skoro tylko powrócił do rzeczy­
wistości, Leacok pośpieszył na Via Stella, gdzie znaj­
dował się salon fryzjerski Di Martina.

fC. d .n.)
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